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_ CZĘŚĆ U R Z Ę D O W A
Jego ces. i król. Apostolska Mość ra­

czył Najwyższem postanowieniem z dnia 22 
października b. r., na najuniżeńszy wniosek 
m inistra ces. Domu i spraw zagranicznych, 
radcę legacyjnego i generalnego konsula w 
Warszawie, E rnesta barons* v. B r e n u e r -  
y  e l s a c h, zamianować nąj miłości wiej nad­
zwyczajnym posłem i pełnomocnym m ini­
strem na królewskim portugalskim dworze.

Minister skarbu zamianował rewidenta 
rachunkowego, Tadeusza Ż e b r o w s k i e g o ,  
radcą rachunkowym przy departamencie ra ­
chunkowym krajowej dyrekcyi skarbu we 
Lwowie. _

Minister skarbu zamianował adjunkta 
dyrekcyi urzędów pomocniczych prokurato- 
toryi skarbu we Lwowie, Leona K o w a l ­
s k i e g o ,  dyrektorem urzędów pomocniczych 
przy tejże prokuratoryi

Vardiszte i Ozajnica.
Nr 169. Rozporządzenie miuisterstwa handlu 

z dnia 25 października 1884 r., o wpisy­
waniu jachtów do rejestrów

]>7j}orazc*we insoraty obliczają się po 7 centów 
k i l f e p o  6 centów od miejsca 1 wiersza,

Jusersty. przyjmują w Austryi i  Niemezeeb 
wszystkie sjrencya anonsów ; we Franeyi w Paryżu 
wyłącznie apreney* p. A d a m a , Rue CJement 4.

Średnie liczby procentowe za cały o 
kres ostatnich dziesięciu lat wynoszą, jak 
się okazuje, w porządku klas licząc od kla­
sy X, w gimnazyach : 24*09 prc., 18 00 prc., 
>5 89 prc.; 12*87 p rc , 10*04 prc , 7 75  p rc ,

ry  w *  7 5 0 8 'pre.,: w szkołach realnych:tern, te me utworzono od razu g » b i - '6«8  p r*  i 15-66 prc., 15-32
netu liberalnego, ale tylko przejściu- ^ .7 0  prc., 10-80 prc. i 8-48 prc. 
wv. upatruje stronnictwo liberalne p •»(j^yby w każdej klasie liczb y  uczniów

Lwów, 80 października.

Zupowiadane w Belgii przeobra­
żenie gabinetu, który przed czterma 
miesiącami obj^l stor pod przewodnic­
tw em  p. Malou, nastąpiło w dniu 26 
b. iru, skutkiem decyzyi samego mo­
narchy. Stronnictwo liberalne nie tai j 

-«.«A,wolenia z rekonstruk- j

szusuj wjTOu/un [.i v ,t, Uv yu iiWI| , „ u , .  gimnazjalnej
Stronnictw o kato lick ie , które sam o I jest praw m czwarta częsc wszystkich nczniow 

, ir# • u u ' sam o , (24.09 prc.), w każdej z następujących klas
przyznało konieczność pewnych u- £ „ *  raniej, w klasie VIII t y l k n ^ L w -
stępstw  w obec rozjątrzen ia strony j sta część uczniów (5 78 prc.);

liało z d ru giej strony - realnych przypada na I klasę
• t  X I  n  A l  o n m i T  l l U 7 . n i ń a 7 ( \ \

w szkołach
przeciwnej, musiało z drugiej strony Ireamycn p -z y ^ u -  *.» .  prawie piąta

' • v, ■ _ i . J ; n7pść ogolnei sumy uczniów (19 5d prc.), nazwrocie uwagę, jak niebezpieczna by - •c § ® - , vttt\ ^ q„    *■ o ^
loby rzeczą zupełno usunięcie się ży­
wiołów zachowawczych wobec zna­
nych dostatecznie objawów liberalno-

Lnia 25 października 1884 roku wydany i
rozesłany został w c. k. nadwornej i rządowej
drukarni w Wiedniu LIII zeszyt dziennika ustaw 
państwa.

Zeszyt ten zawiera:
Nr. 164. Rozporządzenie ministerstwa sprawie­

dliwości z f dnia 29 września 1884 roku, 
o rozpoczęciu urzędowania sądu powiato­
wego w Unter - Meidiiug w Dolnej Au- 
stryi.

Nr. 165. Ogłoszenie ministerstwa skarbu z dnia 
1L października 1884 r., o pełnomocni­
ctwie głównych urzędów celnych Bregen- 
cyi, B n eh s i St.-Margarethen co do po­
stępowania przy wywozie cukru.

Nr. 166. Rozporządzenie ministra handlu w po­
rozumieniu z ministerstwem spraw we­
wnętrznych z dnia 14 października 1884 
roku, o wykonywanem przez młynarzy 
przedsiębiorstwie wypiekania chleba razo­
wego.

Nr. 167. Ogłoszenie ministerstwa skarbu z dnia 
19 października 1884 roku, o upowa­
żnieniu król. węgierskiego pobocznego 
urzędu celnego pierwszej klasy w Osik 
G-yimes do przepuszczania bez opłaty cła 
używanych beczek.

nnr*»hv D u ^ mv“" v .  V  “ Y V i nvch dostatecznie oojawow liberalno-
swego niezadowolenia z rekonstru - j aj)archje7J)ych w Belgii. Stronnictwo 
cvi która przyszła do skutku z , liberalne zapowiada, że broni nie zło- 
wzelednieniem życzeń obu stronnictw. | . wa)k(, dalej prowadzić będzie.
Ale leżeli liberalni, przekonam fakty-1 ^  waiki parlamentarnej i legalnej 
eznvm stanem rzeczy, sarni przyznają,, ^  0 yj a w ja  się nowy gabinet, byle 
że na prowinoyi, w gminach wiejskich , walka ta n;e przekraczała pewnych 
nie odnieśli zwycięstwa w wyborac > ni(? s nie WyW0}yWala wiclirzeń i
municypalnych> t0 ^  ko . Z ,Y  ® ać ; zaburzeń ulicznych, k tórych  niedawno 
stronnicze nie pozwą Ja im przyznać ; ^  fey|a widownia.
zarazem, że przeobrażenie minister- 
stwa nastąpiło na zasadzie sprawie,-

.Sprawy krajowe.
•31 w <n> ^ " " - ( ,1
dliwej. Wiadomo już bowiem'z rela- \ 
cyj półurzędowych, że monarcha Bel-1 
gćw. zaraz po wyniku wyborów mu- j 
mcypainyeh z miast, wezwał byłego
prezesa gabinetu, p. Malou, i oświad- (Stan szkół średnich w Galicyi w latach 
czył, że wobec ostatnich wyborów, u - , szkolnych 1875— 1883).
waża za rzecz konieczny ustąpienie z . (Ci% dalszy)

CZi ôu . 'o  o „ , Ł
klasę najwyższą (VII) dwunasta część (8*48 
prc.)

Ten stosunek statystyczny między fre- 
kwencyą klasy najniższej i najwyższej u- 
trzymuje się w naszych gimnazych bez zna­
czniejszych zmian w ciągu ostatnich dzie­
sięciu lat. Największa cyfra dla klasy I  nie 
wychodzi po za 26 51 prc., najmniejsza nie 
schodzi poniżej 21*48 prc.; do klasy VIII 
wynosi największa cyfra 6 4 4  prc., najm niej­
sza 5*23 prc.

W statystyce szkół realnych, w skutek
stopniowego ubywania uczniów po roku 
1875, nie w tym stopniu zgodny bywa li­
czebny stosunek uczniów w poszczególnych 
latach z wypadkiem całego okresu. Co do 
klasy I okazuje się stopniowe obniżanie się 
liczby procentowej z 24 08 (w roku 1874) 
do 16*81 prc. (w r. 1878), następnie zaś 
stopniowe zwiększanie się aż do cyfry 24 45 
prc. (w r. 1883). Do klasy I  już od r. 1875 
wstępowało bowiem coraz mniej uczniów, 
w klasach dalszych zaś frekweneya bywała 
stosunkowo znaczniejszą w skutek tego, że 
opierała się jeszcze na większych liczbach 
z poprzednich klas niższych, dlatego też 
obniżał się procent uczniów klasy I. Po 
kilku latach jednak także w klasach śre­
dnich i wyższych uwydatniły się następstwa 
mniejszej początkowej frekwencyi w klasie

- - - wrne7.nin rfn

z  K R A JU  i  z e  ś w i a t a

LXII.
Dokąd jechać na zimę ? — Mróz i ideoplasty- 

' " 2 Franeyi. — Różne losy wielkich ro­
dów. — Rewolucya w Kanadzie.

Kiedy w nocy wiatr szumi i bije zim- 
nym deszczem w szyby dobrze zaopatrzone­
go podwójnego o k n a , kiedy w piecu wesoło 
pali się ogień a człowiek wygodnie wycią 
ga się na kanapie, człowiek ten o tej po­
rze roku podwójnie i potrójnie wdzięcznym 
powinien być Panu Bogu za to, iż nie jest 
jednorocznym ochotnikiem i nie stoi na war 
cie pod prochownią za miastem, lub że nie 
jest maszynistą albo konduktorem kolei że­
laznej. Ale kiedy człowiek ma już dosyć ka­
napy i pieca i podwójnego okna, kiedy mu 
wiadomości o przesileniu ministeryalnem 
w Belgii i o wypadkach wojennych w Ton- 
kinie staną kością w gardle, i kiedy przeko­
na się po raz setny, że fabrykatów powie­
ściowych w dziennikach czytać niewarto, 
kiedy jednem słowem poczuje w całej sile,’ 
co to jest n u d a , naówczas chyba wyjątko­
wo dobrze zorganizowany umysł, nie zaklnie 
po cichu i jesieni i losowi, który go wydał 
na jej pastwę. Ba, gdyby to każdy mógł mieć 
własne zamki i rozległe knieje, to.... to i 
cóż? słota zatrzymałaby go w domu, jak go 
zatrzymuje teraz. W dodaUu, zamiast wido­
ków na lepsze, ma się tę pewność, że z ka­
żdym dniem będzie gorzej i nieznośniej aż

^ - i.wui w uhj * j y w / lna <ata- czmow klasy I bywa najw^iększa, ^  do
p o lity c zn y , ażeby u s ta w ę  szKoii Ł zaś zmniejsza się w Porz^ kl\ lnvCh wypad- 
ra n o  s ię  p rz e p ro w a d z a ć  z m n ie jsza  n a -  kłasy najwyższej. W poszczeg y .edaej a
ta rc z y w o le ia  G dv P M alou  OSWiad- kach różnica między *re^ .  * być wl$' iq q 7 w  r^ lS s i)*  w ostatnim roku (1883)

, i w a r to ś c ią  iż u -  drugiej klasy może przypadków ^ u b ę  198 (w r. lo  na 333 i stąd też po-
czył ze szlachetna otwa ALza n y  ksza lub mniejszą, biorąc jod1 . wypadki znowu się p ■ większa liczba procentowa
waża los swój jako scisle Z % y  wszystkie zakłady i zesfc^ S ‘' się do °" ^hodzl t n  24*45 prc., uieco większa naw et
Z  losem kolegów wyżej wymienionych szeregu lat, do^  wniosku O k 187A (24*08 prc.) Udział

diy, i nigdy ^ “8® . roZK}osem aie polab śpiewaczki z wieisim ru g ’ , K
patent na zbieranie ztota musi iglosić się 
tam każda przyszła wielkość.

Z podobnych nowin na gruncie lwów- 
skim iest chyba ta , że me będziemy sły- 
szeU pana M i e r z w i ń s k i e g o  Będzie on nato-

mlaS* WPN,™mezechWwygasła na księciu brun- 
szwickim przedostatnia gałęz jednego z naj-

d y 'W e lf i S ^ w s p ó ln e g o 0^pochodzenia, się- 
gaja czasu Karolingów, t. j. IX  stulecia. We!Ifo- 
wie" w dwóch, niezmiernie od siebie odległych 
epokach dziejów, znaleźli się w walce z dwiema 
dynastyami pochodzenia ze Szwabii, t. j. z Ho- 
henstaufenami i z Hohenzollernami. W jednej 
i drugiej walce ulegli, i jeden po drugim 
tron tracili. Obecnie z krwi ich panuje ty l­
ko królowa Wiktorya ale po jej śmierci 
korona przejdzie już w dom saski, któremu 
los o tyle sprzyja, o ile prześladuje Welfów. 
Oprócz królestwa saskiego i czterech księstw 
niemieckich, potomkowie Konrada z Wettino 
panują w Belgii i w Portugalii. Niegdyś 
podobne szczęście mieli Bourboni; dziś je ­
szcze tylko dom oldenburgski zasiada na 
kilku tronach, t. j w Oldenburgu, w Danii, 
Rossyi i Grecyi. Jedna tylko jego gałąź, au- 
gustenburgska, nie posiada udzielnego pań­
stwa.

Na ogromnych obszarach, opanowanyeh 
przez rasę anglosaską, zaszedł wypadek wię­
kszy jeszcze niż reformacya Lutra albo wiel­
ka rewolucya francuzka. Jeżeli można wie-

do końca kwietnia lub maja. W takich wa­
runkach dobrze jest tem u, co może, wyje­
chać gdzie pod jakie łaskawsze niebo. Ale 
w tym roku, wątpię, by południowa Francya 
i Włochy zwabiły wiele gości. Hyerskie wy­
spy, Cannes, Nizza, San Remo i t. d., na­
zwiska szczególnie powabne w każdym in ­
nym roku, teraz przejmują dreszczem każde­
go troskliwego o swoje zdrowie obywatela 
Wszystkie te piękne okolice, albo będą 
miały ostrą zimę bez pieców i cholery, albo 
cholerę bez zimy. Alternatywa wcale nie po­
nętna. Dlatego też obowiązkiem jest tej e o-
nisty dać dobra radę p o t r z e b u ją c y m  cieplej­
szego klim atu, którym me usm iec^  J* 
bardziej znane stacye zimowe J1ak^ a^  
ran, Arco lub Górzyca. Oto odkrJ  k j 
we wschodniej Istryi , w Połno? ^ .  k,;a ® 
zatoki Quarnero, czarujące ustronie, wiecznie
ciepłe i zielone, które się nazywa 
zia. Uzjtałem artykuły pełiie zachwytu o tym 
pięknym zakątku ziemi. Miano tam ,
przygotowania na przyjęcie turystów. Moze- 
by też kto był łaskaw i pojechał tam na 
próbę, a gdy nam da znać, że mu do ^  
pojedziemy za nim wszyscy i roz j y 
sze namioty nad zatoką Quarnero. . .  j

A  propos, co też porabia teorya ideo , 
plastyczna, wobec f akt u, że cholera uni a 
zimy ? Czy m róz, który przeprowadza rady- , 
kalną dezinfekcyę powietrza, działa także na i 
wyobraźnię i na jej dziedziczne zboczenia, 
i czy nerwy, tylko przy pewnym wyższym 
stanie ciepłomierza, zdolne są do naślado­
wania zajrzanych gdzieindziej chorób? Upra­
sza się o odpowiedź.

W całym świecie panuje jeszcze taka 
cisza, jak gdyby martwy sezon nie skończył

się wcale, albo zaczął się na nowo z p y- 
kładem Anglików. Francya zajęta jest p - 
ważnie stawianiem pomników dla wię y 
i mniejszych swoich ludzi. W Rouenl odsło­
nięto posąg Piotra Corneille, przyc 
sztem 50 tysięcy franków podejmowano zna­
komitości, zaproszone na tę uroczystosc. c u c ­
enie miasto żąd a , ażeby departament poło­
wę tego wydatku wziął na siebie, a tym­
czasem kilku literatów zgłosiło się z pety- 
cyą o pomnik dla Gustawa F lau b ert, także 
Roueńczyka. Żartownisie twierdzą, że nieba­
wem wszyscy żyjący pisarze doczekają się 
pomników. Franciszek Ooppee napisał dra­
mat z historyi pretendentów szkockich pod 
tytułem les Jacobites. Ktoś, kryjący się pod 
pod kryptogramem trzech gwiazdek, napisał 
sensacyjny romans pod tytułem VImperatrice 
Wanda, którego jedyną zaletą jest przezro­
czystość paszkwilu na różne wysoko posta­
wione osoby. Ma to być dzieło pani de Mi- 
rabeau, która chętnie pisuje zbyt lekkie rze­
czy. I  jej córka także. Nieliczne te szcze­
góły, z życia literackiego i artystycznego 
we Franeyi, zaokrąglić należy wiadomością, 
że pani Sembrich Kochańska wzięła udział 
w przedstawieniu, urządzonem w teatrze des 
Italiens przez panią Ristori, na dochód Wło­
chów dotkniętych cholerą. Śpiewała aryę 
z „Łucyi“ i znalazła, jak donoszą, wielkie 
i ogolue uznanie -  eo zadało kłam autoro­
wi kury era tygodniowego paryskiej l' Illu -  

ktor7. w ńrzył w panią'K ochań­
ską dlatego, iz ośmieliła się zbierać w Lon­
dynie funty, a w Petersburgu imperyały, 
me uzyskawszy poprzednio aprobaty Paryża, 
juk to czynią wszystkie znakomitości opero 

i muzyczne. Paryż sam nie daje pienię-we

— ^ . ---------------—- i . ua.uzju.tt wie­
rzyć dziennikom, to w Montreal w Kanadzie, 
na wezwanie jednej energicznej niewiasty, 

\ wszystkie inne zarzuciły spódnice i przy-



tej stateczności, co w gimnazyach; najwię­
ksza liczba dochodzi do 13*81 prc., naj­
mniejsza wynosi 4 79 prc. (w roku 1876). 
Niezwyczajne też bywają objawy wfrekwen- 
cyi klas innych; w każdym z dziesięciu lat 
tego okresu można zauważać wyjątkowe 
fakta statystyczne, że frekwencya klasy 
wyższej jest większą, niż klasy poprzedza- 
jącej.

Analogiczne stosunki zachodzą także w 
innych krajach Przedlitawii.

W datach szkół realnych uderza tylko 
fakt, że w żadnym kraju nie przypada tak 
niski procent dla klasy I jak  w Galicy i 
(18*74 prc.); zresztą można zauważać nie- 
tylko znaczne odstępy w udziale klasy I 
(między 22*62 prc. i 85*81 prc.) i klasy 
najwyższej (między 8 94 prc. i 14*60 prc.), 
ale także liczne przykłady większej fre- 
kwencyi w klasie wyższej, niż w klasie po­
przedzającej.

W gimnazyach wypadkowa wszystkich 
krajów bez Galicyi wynosi dla klasy I 21 97 
prc., obniża się stopniowo w klasach n a­
stępnych, a dla klasy VIII wynosi 5*60 prc. 
W poszczególnych krajach bywają nieco od­
mienne liczby: dla klasy I między 17*18 
prc. (w Dalmacyi) i 25*78 prc. (w Karyn- 
tyi), dla klasy VIII między 4*51 prc. (w 
Krainie) i 11*07 prc. (w Dalmacyi). W k ra­
jach z większą frekwencya przypadają na 
klasę I  i V III cyfry, prawie zupełnie zgo­
dne z cyfrą gimnazyów galicyjskich, miano­
wicie: dla klasy I w Galicyi 22*20 prc., w 
Austryi dolnej 21*57 prc., w Czechach 21*28 
prc., w Morawii 22 76 prc.; dla kla&y V III 
w Galicyi 5*89 prc., w Austryi dolnej 5 68 
prc., w Czechach 5*27 prc., w Morawii 
5*38 prc.

W normalnych stosunkach frekwencyi, 
za jakie niewątpliwie można uważać stosun­
ki gimnazyów" w porównaniu ze szkołami 
realnemi, uwydatnia się zatem prawidło sto­
pniowego obniżania się frekwencyi w po­
rządku następujących po sobie klas. Tylko 
ilościowy stosunek liczebny bywa w poszcze­
gólnych wypadkach nieco odmienny w miarę 
tego, czy faktyczny ubytek uczniów w pe­
wnym roku i zakładzie jest przypadkowo 
mniejszy lub większy, czy porównanie od' 
nosimy do frekwencyi uczniów na początku, 
czy przy końcu roku szkolnego, wreszcie 
czy frekwencya klasy I w następujących po 
sobie latach była stałą lub się zmieniała, i 
w jakim  kierunku.

W naszych gimnazyach wynosiły zbio­
rowe liczby frekwencyi na początku lat 
szkolnych w ciągu ostatnich dziesięciu lat 
(1874—1883): w klasie 1 22 104 uczniów, 
w klasie II  16.514, w klasie III  14.120, w 
klasie IV 11.351, w klasie V 9.205, w kla­
sie VI 7.109, w klasie VII 6.089, w klasie 
VIII 5.256, razem 91.748 uczniów. Z poró­
wnania frekwencyi następujących po sobie 
klas okazuje się, że w klasie II  było o 
5.590 uczniów, czyli 25*29 prc., mniej, niż 
w klasie I, w klasie III o 2.394 uczniów 
czyli 14*50 prc. mniej, niż w klasie II,- w 
klasie IV o 2.769 uczniów czyli 19*61 prc., 
w klasie V o 2.146 czyli 18*91 prc., w kla­
sie VI o 2.096 czyli 22*77 prc., w klasie
VII o 1.020 czyli 14*35 prc., w klasie VIII 
o 833 czyli 13*68 prc., wreszcie w klasie
VIII w porównaniu z klasą I mniej o 16.848 
uczniów czyli 76*22 prc. Znaczyłoby to, że 
z uczniów wstępujących do klasy I, ubywa 
25*29 prc., zatem przechodzi do klasy II 
74*71 prc ; z uczniów klasy II ubywa zno­
wu 14*50 prc. i t. d., tak, że z uczniów 
klasy I po 7 latach, gdy ci uczniowie prze­

wdziały szarawary. Rzecz to niewątpliwie 
shocking w najwyższym stopniu, i Angielki 
czystej krwi nigdyby się jej były nie dopu­
ściły ; ale należy pamiętać, że ludność ka­
nadyjska jest przeważnie francuzkiego po­
chodzenia a nawet po części mówi jeszcze 
po francuzku. Okoliczność ta tłómaczyłaby
i straszniejszy przewrót a nietylko przy­
wdzianie szarawarów. Nie można zresztą 
wróżyć tej nowości powodzenia. Najpierw 
Kanada leży zbyt na uboczu, ażeby moda 
tamtejsza mogła przyjąć się w świecie. Po- 
wtóre, paniom nieładnie będzie w szarawa­
rach. Po trzecie, szarawary i dla mężczyzn 
nie są ani wygodnem, ani niezbędnem ubra­
niem. Najwięksi ludzie obchodzili się bez 
nich. Aleksander Wielki, Hanibal i Juliusz 
Cezar, nie znali tego ubrania. Alcibiades 
był swojego czasu pierwszym „gogiem“ w ca­
łej Helladzie, równie jak później Katylina 
w R zym ie; obydwaj bez pantalonów. Pyta- 
goras ułożył swoją tabliczkę i swoje tw ier­
dzenie o prostokątnym trójkącie, nie uży­
wając tego odzienia, a sceny między Sokra­
tesem i Xantyppą, nie tyczyły się wcale tej 
części garderoby. Chodzi tu więc, jak mówi­
łem, o rzecz zupełnie zbędną, niewygodną i 
niepiękną, podczas gdy panie, jak wiadomo, 
we wszystkich modach swoich, trzymają się 
głównie tego, co potrzebne, wygodne i pię­
kne, jako to : krynolina, turniura i t. d.

J a n  L a m .

chodzą do klasy VIII, ubyło 76*22 prc., a 
zatem pozostało tylko 23 78 prc., czyli nie­
spełna czwarta część.

Taki wniosek byłby usprawiedliwiony, 
gdyby w całym okresie, do którego to obli­
czenie się odnosi, liczby początkowe (t. j. 
frekwencya klasy I) *były zawsze jedna­
kowe. Warunek ten nie zachodzi jednak rze­
czywiście.

F r e k w e n c y a  k l a s y  I w gim na­
zyach galicyjskich (1874—1883). Od roku 
1874 wzrastała frekwencya klasy I stale do 
roku 1881, odtąd się zmniejsza. Różnica 
między liczbą roku 1874 i 1881 wynosi 
1.071 czyli 69*59 prc., różnica liczb r. 1881 
i 1883 100, czyli 3 84 prc. Zważywszy, że 
ubytek uczniów w r. 1882 i 1883 był sto­
sunkowo nieznaczny i tylko ubytek uczniów 
w r. 1882 mógł wpłynąć na frekwencyę k la­
sy II  w r. 1883, powyższe wyniki rachun­
kowe o ubywaniu uczniów w porządku klas 
(w okresie: 1874 do 1883) będą tylko ilo­
ściowo za wysokie.

Do sprowadzenia tych cyfr do właści­
wej miary posłużą szczegółowe przykłady, 
których w okresie la t: 1874 do 1883 może 
być trzy. Można bowiem śledzić ubytek fre­
kwencyi uczniów, którzy wstąpili w r. 1874 
do klasy I, zatem w r. 1881 do klasy VIII, 
powtóre tych uczniów, którzy w r. 1875 
byli w klasie I, a w r. 1882 w klasie VIII, 
wreszcie uczniów, którzy, wstąpiwszy do 
klasy I w r. 1876, przeszli do klasy VIII 
w r. 1883.

We wszystkich trzech wypadkach u- 
było w klasie I przeszło 20 prc. uczniów 
czyli piąta część; z pozostałej reszty, która 
przeszła do klasy II, ubyło znowu przeszło 
9 prc. czyli prawie dziesiąta część uczniów 
tej klasy ; przejście z klasy III do IV wi­
docznie trudniejsze; w średniej mierze u- 
bywa około 12 prc. (w poszczególnych wy­
padkach różnice dość znaczne: 9*8 prc., 
17*10 prc., 12*35 prc.); więcej jeszcze uby­
wa uczniów w klasie IV, nie przechodząc 
do klasy V, w średniej mierze około 14 prc. 
(w podanych trzech wypadkach : 16*09 prc., 
11*18 p r c , 14 72 prc.), co może być sku­
tkiem po części ściślejszej klasyfikacyi w 
klasie IV, mającej zapobiedz napływowi n ie­
dostatecznie przysposobionych uczniów do 
gimnazyum wyższego, po części dobrowol­
nego ustępowania ze sfcudyum gimnazyalne- 
go takich uczniów, którzy wytrwali tylko do 
klasy IV, by uzyskać świadectwo ukończo­
nego gimnazyum niższego. Z uczniów klasy 
V ubywa w średniej mierze 17 prc., i jest 
to najwyższa cyfra ubytku po klasie I ;  ob­
jaw ten możnaby uważać za wskazówkę, że 
do tej pierwszej klasy gimnazyum wyższe­
go wstępuje jeszcze znaczny zastęp uczniów, 
niekwalifikujących się do tego stopnia na­
uki gimnazyalnej, zatem niemogących po­
dołać trudniejszemu zadaniu tej klasy. Z u- 
czniów klasy VI ubywa około 8 prc., z 
uczniów klasy VII przeszło 7 prc.

Ze względu na stateczność frekwencji 
w ciągu studyum gimnazyalnego, wykazuje, 
zatem doświadczenie dwie gromady k las’ 
większy ubytek uczniów przypada na klasy 
I, III i V, t j. na te same klasy, w któ­
rych, według poprzedniego wywodu. (§ 10 A), 
także w ciągu roku szkolnego stosunkowo 
najwięcej uczniów ubywa, a prócz tego na 
klasę IV, mniejszy na klasę II, VI i VII.

Porównując liczbę uczniów, którzy roz­
poczynają naukę gim nazjalną w klasie I, z 
liczbą uczniów klasy VIII, po latach 7, o- 
trzymujemy we wszystkich trzech powyż­
szych wypadkach prawie zupełnie zgodne 
wyniki, 'h uczniów klasy I po 7 latach prze­
chodzi do klasy VIII. nie więcej jak 37 prc. *), 
czyli przeszło trzecia część; reszta: 63 prc. 
(jako średnia trzech faktycznych wyników 
62 41 prc., 62*59 prc. i 63 99 prc.) bądźto 
w klasach niższych, bądźto w klasach wyż­
szych ustępuje ze studyum gimnazyalnego.

Statystyka szkół realnych tylko w je ­
dnym względzie stanowcze wykazuje prawi­
dło, mianowicie: że ubytek uczniów jest 
większym niż w gimnazyach.

W średniej mierze wynosi ubytek u 
czniów publicznych po 6-lctniej nauce od 
klasy I do VII 72 prc. (w gimnazyach 63

*) Tego sformułowania wyniku rachun­
kowego nie należy rozumieć dosłownie. Z u- 
czniów klasy I w prawidłowym toku, bez 
przerwy w naukach i bez powtarzania tej lub 
owej klasy, niewątpliwie mniej przechodzi po 7 
latach do klasy VIII. Obliczenie takie możoaby 
przeprowadzić, badając kolejno świadectwa szkol­
ne każdego ucznia klasy VIII. Obliczenie to 
nie prowadziłoby jednak do zupełnego obrazu 
stateczności frekwencyi; odpadliby bowiem z e- 
widencyi tacy uczniowie, którzy wstępują na 
mocy egzaminu wstępnego, albo, nie otrzyma­
wszy promocyi, ustępują wprawdzie z rachun­
ku tej klasy, ale powinni się wliczać do sta­
tystyki tej samej klasy w roku następnym' je­
żeli klasę powtarzają. W powyższych zesta­
wieniach w liczbie uczniów każdej klasy mie­
szczą się wszyscy uczniowie, zatem nietylko ci, 
którzy weszli do klasy wskutek promocyi z kla­
sy poprzedzającej, ale także repetenci i t. d.

prc.). Co do poszczególnych klas nawet miara 
ubytku w klasie I nie zaznacza się stanow- 
czo ani sama w sobie, ani w stosunku do 
klas innych. W trzech podanych powyżej 
wypadkach procent ubytku w klasie I wy­
nosi 13*48 prc., 19*91 prc. i 27*48 prc., a 
w żadnym wypadku nie jes t największym 
w stosunku do innych klas, w jednym wy­
padku jest nawet — w zupełnej sprzeczno­
ści do statystyki gimnazyalnej — mniejszy 
w tej klasie, niż w którejkolwiek innej. Nie­
mniej niezgodne są liczby ubytku uczniów, 
przechodzących z klasy VI do V II: 21*95 
prc., 31*67 prc. i 14 17 prc.; w dwóch wy­
padkach są te liczby większe, niż w której­
kolwiek klasie innej, w trzecim wypadku zaś 
cyfra jest o połowę mniejsza, niż w klasie I.

(Ciąg dalszy nastąpi).

Delegacye.
O p r z y j ę c i u  d e l e g a c y i  au- 

s t r y a c k i e j  p r z e z  N a j j .  P a n a  w zam­
ku królewskim w Budzie telegrafują do dzien­
ników wiedeńskich: Delegaci austryaccy
stawili się na pokojach cesarskich z uderze­
niem godziny 12 w południe. Przy przyję­
ciu byli obecni najwyżsi dygnitarze dwor­
scy, prezes gabinetu hr. Taaffe, ministrowie 
hr. Kalnoky, hr. Bylandt i Kallay. Mowę Najw. 
przerywano kilkakrotnie ży^emi oklaskami, 
mianowicie przy ustępach, w których pod­
niesiono dobre porozumienie trzech Monar­
chów i ich rządów, tudzież błogie skutki 
zjazdu w Skierniewicach dla dobra i pomy­
ślności ludów.

Po odczytaniu orędzia, Jego Ces. Mość 
odbył cercie, przyczem rozmawiał ze wszyst­
kimi delegatami. Z p o l s k i m i  delegata­
mi rozmawiał Monarcha po większej części
0 ostatnich wielkich powodziach w Galicyi
1 zainicjowanej akcyi pomocniczej; z dr. 
C z e r k a w s k i m  specyalnie o nieodzownej 
potrzebie uregulowania rzek. Przyczem Najj. 
Pan uczynił uwagę, iż praca to wielka i wy­
magająca gruntownych badań.

Wobec dra Riegera wyraził Monarcha 
Najw. zadowolenie, z powodu poważnego i 
spokojnego przebiegu czeskiej sesyi sejmo­
wej i podniósł w słowach pełnych uznania 
pośredniczącą i niezmordowaną działalność 
namiestnika generała Krausa. Z drem Ma­
tuszem rozmawiał Naj. Pan o Bośnii, albo­
wiem delegat ten jest referentem kredytu o- 
kupacyjnego. Do dra Schroma odezwał się 
Monarcha, iż jest zadowolony z przebiegu 
sesyi sejmu morawskiego, przyczem z kil­
koma delegatami morawskimi i szląskimi 
rozmawiał o pracach sejmowych. Barona 
Hippolitieg-o zapytywał o budowle podjęte 
dla uregulowania rzek w Tyrolu a z baro- 
uem Fluckem rozmawiał o budżecie mary­
narki, z delegatem Nischlwitzerem o pra­
cach sejmu karynckiego, a gdy delegat ten 
wspomniał, iż sejm uchwalił przepisy, odno­
szące się do ochrony lasów, odparł Monar­
cha, iż podobne zarządzenia są bardzo na 
czasie, gdyż na nic się nie przydadzą wszyst­
kie budowle dla uregulowania rzek, jeśli lasy 
będą wycinane w sposób bezwzględny. Wobec 
hr. Attemsa i Posche, Monarcha wyraził się 
z zadowoleniem o działalności sejmu styryj­
skiego. Do delegata Millewoi przemawiał 
Najj. Pan po niemiecku, lecz dowiedziawszy 
się, że jest on delegatem z Istryi, począł 
go wypytywać w języku włoskim o różne 
sprawy krajowe Z p. Czedikiem rozmawiał 
o kolei arulańskiej, z p Chlumeckyra i hr. 
Ilerbersteinem, o sprawach krajowych, sło­
wem dla każdego delegata miał Monarcha 
uprzejme słowo i łaskawe pytanie wcho­
dzące niekiedy w dziedzinę spraw prywa­
tnych.

W czasie przyjęcia d e l e g a c y i  w ę ­
g i e r s k i e j ,  Najj Pan zaszczycił przemó­
wieniem najpierw hr. Ludwika Tiszę, wyraża­
jąc radość, iż widzi go ponownie na. czele 
delegacyi. Rozmawiając z Jokaiem, dowia­
dywał się Monarcha, jak daleko postąpiło 
dzieło zainicyowane przez Najd. Cesarzewi- 
cza. Jokai odpowiedział, że do udziału w 
pracy zaproszono piętnastu uczonych, a Mo­
narcha rzekł w końcu: „Życzę dziełu naj­
lepszego powodzenia."

W kołach delegatów węgierskich zain­
teresowano się przedewszystkiera przemó­
wieniem, skierowanem przez Jego Ges. Mość 
do delegatów kroaekich. Monarcha wyraził 
zadowolenie, z powodu wzrostu stronnictwa 
narodowego, zarazem jednak odezwał się 
z naganą dla partyi Starcewicza W rozmo­
wie z patryarchą Angyeliczem wypowiedział 
Najj. Pan radość, z powodu obecnego zacho­
wania się Serbów.

SPMWY ZAMAfllCŻHE
(Sprawy niemieckie.)

Według telegramu, umieszczonego ty l­
ko w części wczorajszego nakładu, przy wy­

borach do parlamentu niemieckiego zostali 
wybrani w Berlinie : Loewe, ze stronnictwa 
liberalnego i Singer ze stronnictwa socyalno- 
demokratycznego. W czterech innych ber­
lińskich okręgach wyborczych odbędą się ści­
ślejsze wybory między liberalnym i, socyal- 
nymi demokratami i wyznawcami chrześciań- 
skiego socyalizmu. W Hamburgu, Frankfur­
cie, Wrocławiu, Elberfeldzie, Królewcu i Ma­
gdeburgu będą musiały być przedsięwzięte 
ściślejsze wybory między stronnictwem so- 
cyalno-damokratycznem a rozmaitemi wolno- 
myślnemi stronnictw am i, w Monachium i 
Kolonii zaś wybory ściślejsze między cen­
trum i stronnictwem liberalnem , w Hano­
werze między socyalnymi demokratami a 
Welfami. W Lipsku wybrany został kandy­
dat stronnictwa liberalno-narodowego; w Tyl- 
źy i Gąbinie ze stronnictwa konserwatywne­
go ; w Strassburgu i Akwisgranie z centrum, 
w Bremie wreszcie ze stronnictwa liberalno- 
narodowego.

Na posiedzenia sejmu brunświckiego 
d. 27 b. m. odczytał przewodniczący pismo 
cesarskie, wyrażające współczucie z powodu 
straty, jaką kraj poniósł przez śmierć księ­
cia Wilhelma, ostatniego potomka słynnej 
dynastyi książęcej. W dalszym ciągu uznaje 
i potwierdza cesarz ukonstytuowanie się ra ­
dy regencyjnej i zapowiada wydanie stoso­
wnego rozporządzenia, aby przez nią mia­
nowani pełnomocnicy zostali uznani przez 
radę związkową jako uprawnieni reprezen­
tanci księstwa; sam zaś obejmie komendę 
nad kontyngensem brimświckim na cały 
czas trwania regencyi; wynikające zaś z 
sytuacyi kwestye państwowe i konstytucyj­
ne będzie się starał pospołu ze sprzymie- 
rzonemi rządami w myśl konstytucyi zała­
twić, jako też prawa i interesa księstwa i 
jego ludność zabezpieczyć.

Potem przeczytano referat komisyi pra- 
wno-politycznej i przyjęto jednogłośnie wnie­
sioną przez nią rezolucyę: Sejm dziękuje radzie 
regencyjnej i ministerstwu w imieniu kraju i 
oczekuje dalszych kroków nakazanych przez 
osierocenie tronu w nadziei, że wypływają­
ce z konstytucyi krajowej prawo niemniej 
uwzględnionem zostanie, jak prawa przysłu­
gujące cesarzowi i rzeszy — poczem re ­
skryptem rady regencyjnej posiedzenia nad­
zwyczajnego sejmu aż do dalszego rozpo­
rządzenia odroczone zostały.

(Z Petersburga),
Do Polituche Correspondenz piszą pod 

d. 24 b. 111.: „Pod waględam ogóinaga  -p~o- 
łożenia politycznego nie zaszło w Rossyi w 
czasach ostatnich nic takiego, coby zasługi­
wało na szczególniejszą uwagę. Jedyną rze­
czą godną zaznaczenia jest zadowalające 
wrażenie, jakie wywołała tak w prasie tu­
tejszej jak i w kołach politycznych mowa 
prezesa węgierskiego gabinetu p. Tiszy wy­
powiedziana w d. 16 b. ra. Nie da się za­
przeczyć, iż adres Izby węgierskiej zanim 
ze strony autentycznej został interpretowa­
ny w duchu , w jakim należy go istotnie 
rozumieć, wywołał tutaj przykre a poniekąd 
niepokojące wrażenie, ku czemu jednakże 
nie mało przyczyniły się komentarze dołą­
czone do adresu przez niektóre szowinisty­
czne dzienniki. Enuncyacya atoli p. Tiszy 
sparaliżowała, zupełnie to pierwotne wraże­
nie. Przekonano się z niej, że i kierujące 
koła węgierskie znajdują się w zupełn- j 
harmonii z tym prądem, który spowodował 
w Skierniewicach uwieńczone pomyślnym 
skutkiem zbliżenie. Nie da się zaprzeczyć, 
iż zbliżenie to nie osiągnęłoby wszystkich 
przewidywanych rezultatów, gdyby który­
kolwiek z wywierających wpływ czynników, 
niechętnie tylko przyłączał się do tego s to ­
sunku. Dążenie wszystkich interesowanych 
stron do jednego i tego samego celu, pole­
gającego na przywróceniu wzajemnego zau­
fania, jest warunkiem sine qua non osią­
gnięcia materyalnego skutku tych zabiegów, 
jakie rozwinęła austryacko-węgierska dyplo- 
macya celem -wytworzenia pomiędzy obu są- 
siedniemi państwami o ile możności pomyśl­
nego stosunku, a to w obopólnym interesie. 
Zarówno szczerze, jak utrzymania takiego 
stosunku, pragną w Rossyi także, aby i Wę­
gry przyłączyły się bezwzględnie do aspira- 
cyi rządów obu państw."

Do Pol. Corr. donoszą dalej, że wła­
dze petersburskie skutkiem ostatnich zabu­
rzeń studenckich w Moskwie i Kijowie, za­
rządziły nadzwyczaj surowe środki celem 
niedopuszczenia podobnych wybryków w P e­
tersburgu, Dzielnicę, w której znajdują się 
uniwersytet i kliniki, poddano pod surowy 
dozór policyjny, a na pojedyńczych pun­
ktach wzmocniono posterunki wojskowe.

(Sprawy bieżące w Rossyi).
W petersburskich kołach wojskowych 

wrywołał niezadowolenie projekt rządowy, 
zmierzający do pewnych zmian w wojsko­
wej hierarchii. Istnieje zamiar zniesienia nie­
których stopni oficerskich Ale do urzeczy­
wistnienia tego projektu nie przyjdzie, zdaje 
się, tak prędko, ponieważ minister wojny,



pujące , tygodniach, uczyniła tan na- : -
rycino ao p ełn ien ia  aw )«saju jvu  v roku, w os efka pomoc lekarska okaza- ! szukiwania^
bowiążków. Generał Wannowski, który nie p o s t ę p y ,   ̂ ws * pam dniami _  M y  towarzysz. Ludwik Brunwald
może znosie klimatu petersburskiego, ma za- la się bez^ h7 n{ebezpiecznej operacji, chory czeladnik ślusarski, zapoznawszy się w podróży 
bawić jeszcze kilka miesięcy w Krymie. W uznano.potrzep #̂ ej a w wili? śmiercl z Tarnopola do Lwowa z jak.ms towarzyszem,
ciągu jego nieobecności kierownikiem spraw . zażądał pom J gakramenta. Przytomność u- , który nazwał się Leonem Zarzuckim i podał, 
wojskowych w. ministerstwie wojny będzie j przy.iął osta- ł& na chwiję i przedwczo-! ** w .  msarzem w Grłęboczku a przedtem był
generał Obruczew. Komisya Kochanowa , j mysłu nie ^ ttnwaj i pisaj \\rCZoraj o 7jzra-
lr+lWui  ̂ mTrv\v«n n r\ TT7 n nl Q rpfnrTTlV Afl -
generał Obruczew. iiomisya nouuauuw ^ 
której poruczono wypracowanie reformy ad 
ministracyjnej, rozpoczęła w przeszłym ty ­
godniu na nowo swoje posiedzenia, które 
odtąd odbywać się będą dwa razy w ty go- j 
dniu. Zdaje się, że projekt zmian w perso- j 
nalu policyi petersburskiej, który ma być * 
wkrótce przekazany do zbadania radzie pań­
stwa, wywoła ponownie zatarg pomiędzy 
władzą rządową a municypalną, ponieważ 
gmina petersburska nie jest w stanie pokryć 
wymaganego podwyższenia kosztów o 157.000 
rubli, których potrzeba na wprowadzenie 
w życie wspomnianego projektu. Administra- 
cya gminy opiera się tembardziej przyjęciu 
tego ciężaru na fundusze municypalne, że 
większa część czynności policyjnych w Pe 
tersburgu podyktowana jest wymaganiami 
natury politycznej chwili bieżącej, gdy na 
tomiast bezpieczeństwo i ochrona interesóv 
miejskich uważane są wo J

mysłu nie opusoua   ^
raj jeszcze dyktował i pisał Wczoraj* o 7 zra-
na oddał Bogu ducha bez walki konania. Zgon 
ten pogrążył w najgłębszą boleść rodzinę. Dwóch 
synów nie mogło dotąd zdążyć: hr. Józef Wo- 
dzicki z Brukselli i  hr. Stanisław z Podola 
rossyjskiego. Pogrzeb odbędzie się w piątek 
po południu, Na gmachu Towarzystwa wzaje­
mnych ubezpieczeń powiew a czarna chorągiew 
z owodu zgonu pierwszego dyrektora. Bawny 
Resurs krakowski, którego hr. Wodzicki był 
oddawna prezesem, także w żałobie po zgonie 
tego, który i temu gronu umiał nadać powagę 
i zacnie je przedstawiał tak wewnątrz jak na

zewnątrz.— Ulica Piekarska w dniach 1, 2 i
8 listopada, począwszy od godziny 2 z połu­
dnia, będzie dla przejazdu, z wyjątkiem kon­
duktów pogrzebowych, zamknięta. Dla dojazdu- v.vnK(lko ^  —  — »o«*nnn n||

s k ie g O  l i s t ,  W  K tórym
kolwiek poczytałby sobie za najwyższy za­
szczyt uzyskać m andat poselski ze stolicy 
kraju, a swego rodzinnego miasta, musi je-

S S o S s a h a m e n t ,  Przytomność u- j który nazwa, się * * | d , J  I b S j
mysłu me opuściła go na chwilę i przedwczo-Le jest pisarzem w ^ b o c z k u  a przedtem był jego pozwala mu speł-

• dv kto wał i pisał Wczoraj o 7 zra- kucharzem w Czarnokoncach, przviał 20 do st.d , “ . , i  6 i \raj J ® c z e ^ n P konania. Zgon mieszkania, które zajął w hotelu pod !ygry- n.ać obowiązkow posła tak, jak on te obo-
-  • • ’ * m -. Wczoraj rano wyszedł Brunwald z T o w a -  wiązk; pojmuje". W końcu uprasza p Mo-

- -  L  . m i i  „ i d  c h n a c k i  p. Dobrzańskiego, „ażeby szano-m T.wnwa wvraził żywa

m ieszkania , kłuic w nuuoru
sem". Wczoraj rano wyszedł Brunwald z towa- wl^zk! .pojIUS  V  ", -r* —--  *
rzyszem na miasto; po chwili jednak wrócił chnacki p. Dobrzańskiego, „ażeby szano-
rzekomy Zarzucki do mieszkania, a zabrawszy wnym wyborcom m. Lwowa wyraził żywą
Brunwaldowi wszystkie ruchomości, jak: odzież wdzięczność jego za wyświadczony mu za-
i bieliznę, wartości około 18 zł., nie powrócił szczy^ a mianowicie, że raczyli wezwać go J-  ’  do kandydowania o tak wysoką godność, i: : ~ ~ ̂  Tire, n i P no-

Dęuące w i uuuu, i
cliotanie wszystkich kości. -—* W irfmioAAi niun* a właściwie żadnego celu; cel Dowiem; wjbiu-

T7-_ww“a , ‘ f  / . rzęja Łaza- chanie mowy nowego kandydata, upadł ;
i sie dwoie dzieci ^  p0Wiecie tllre(*kim, spaliło mirn0 to wywiązała się dość chaotyczna po-

* J gadanka, w ciągu której usiłowano przede-
o. wszystkiem zdefiniować pojęcie: „Kto jest 

posłem zawisłym, a kto niezawisłym". Usi- 
jłowania te nie odniosły jednak żadnego sk o ­

nie rozstrzygnięto mianowicie kwestyi,
irzędnik autonomiczny jest mniej za- ■«-- m_ — „<-irr̂ TTT,r • nrl wrn-

(St Ezymn.)
Polit. Corr. zamieszcza następujący 

swego rzymskiego korespondenta:
Od dłuższego czasu przewidywana lp  .. ułlC1uj v.— 7 ’ ' 1*“ “̂  Inno

powiadana dym isja m i n i s t r a  wojny Ferre- pan Borkowski d szc./egóły bogatog°l®w •
ro zdziwiła przecież wszystkich, tembardziej, Biarm C >t uu „głoszą afisze. Bile- 1 — N«
ie  równocześnie i jego sekretarz generalny, urozmai0011? ^  PnA veia w księgarni pp. Ou jbyły uczeń ki pułkownik Peloui opuścił swoją posadę, o- ftd dzis do naoyt

w razie ffdvhv -wania nie zanr. ? CJerpuj^eego AroltPOd '  i0 niioy

stanowienip Za pułk°wnika p l f f i  generaL fowi zaw dz^  g<6mS 1 tylko szez^ liwemu tra- a potem '"druW T  '•ogólnie trn J6'g0 Usunjęcia sie ’ to P°~ ci ż̂ko oszkod0251 P' J$drzei  że nie zosta* z dołu do eórr™* 1 szósty stopień, n u /^ogolnie gorącej sprzeczce, jakaę P l i s u j ą  godzony. t  h  ao f r y  korespondują ze sobą. Prócz

°budza żal 7 i  • P e w n i k a  P ei0DT { ^ \ ladea8za Ta, f  z Pan“« Ja<Jwigą, oórką dają wszystkie półtony, a wiec mamy w dol-
ei H i m  i ° i l n y !  ^ e r s t w o  „ojny tn*<***« ‘ « 5  f r ’ W la d<M" a „ T b  7 ?niach: •• “A  %  i” T * w * ó r -
P a l i l i  ig°  * najgorliwszyeii swohh ^ z Sobieszezans boh. nych stopniach: dis, f  g  i i d .  Nowyten
20stał P u ł k o w n .^ f ^ - 1. J'eS° mianowany J fdnym 2 „M? c!CrZy P o lskIcJ- P°my8ł budzi zajęcie w sferach artystycznych.

W111 i deputowany Gandolfi Pierwszy, wyS2e(j / ^ ĉ ’ a bodaj czy nie naj- --  S z y b k o ś ć  p o c ią g ó w  a n g ie ls k ic h’ -Polskiej odzn z diuku „Kalendarz Macierzy Pow yższa znacznie szybkość kolei niemieckich.
wydaniem i dobor 7 SJę zarówn0 Pi§fcaem z  zestawienia okazuje się, iż najszybszy pociąg

Xr  T \ n  ~ pf 7̂ s^P n^ cena h T f ar% łów5 i nader ^  Anglii (Londyn-Eieter) przebywa na godzinę
JX  K  ( i  T\T T  1T  A P rZ wya°szaci 7ri Z  eontów za egzem- kilometrów, podczas gdy najszybszy pociąg-k i i  °bi go kilka rycin rysunku uiemiecki (pomiędzy Hannowerem a Kolonią)

^ tylko 70y2.
~̂ o ri}ty w Dublanie i

Z kroniki Krakowa.
I.

Lwów jest na drodze do ustalenia się 
salonu politycznego, jak tego mieliście do­
wody podczas obradującego Sejm u, salon 
krakowski ma przeważnie naukową, literacką 
i artystyczną cechę. Tam do stanowiska nie­
zbędny jest mandat poselski — a w salo­
nach przewagę mają panie posłowe — tu 
panie profesorowe dają ton i prym trzymają, 
a celem ambicyi dla młodych ludzi nietyle 
je s t trybuna ile katedra — a toga i biret 
dodaje szczególnego uroku nawet wobec 
młodych i posażnych jedynaczek.

Z tej różnicy w kierunku salonów dwóch
^  '■ ’ "-TTTrrrń̂ Yćih V mO-

ua ąejm krajowy od pierwszej az ao usittbuiej 
sesyi jego i jako poseł do Rady państwa. Śp. 
hr. Henryk Wodzicki należał do szkoły, która 
wydała liczny zastęp mężów takich, jak Adam 
Potocki, Jerzy Lubomirski, M. Mann, Z. Helzel 
i wielu innych, którzy obok celów idealnych, 
nie zaniedbywali zadań ekonomicznych. W o- 
statnim kierunku położył śp. Henryk Wodzicki 
niemałe zasługi; świadczy o tein przedewszyst- 
kiem znakomity rozwój Towarzystwa wzaje­
mnych ubezpieczeń i innych instytucyj, których 
zmarły był inicyatorem i stałym kierownikiem. 
Z ks. Leonem Sapiehą należał do inicyatorów 
budowy kolei Karola-Ludwika, a z Aleks. Kur- 
tzem do założycieli Banku galicyjskiego. Każda 
zresztą sprawa zacna, podjęta w interesie kra­
ju, mogła liczyć na jego najgorliwsze poparcie. 
W Sejmie krajowym zajmował wybitne stano­
wisko; w ostatniej tegorocznej sesyi, z powodu 
-i w  v,.„ł ;„A udziału. O prze-
wisko; w ostatniej tegorocznej sesyi z powodu | nosci a wypTlśeił
choroby, nie brał już niestety udziału. Oprze  ̂ t i . ,

* dBi* 30 W.dzierB!ka

z Kaienaarza - n u . ,  MaHerzv“ł  -  M o r d e r c a  K ć is t łc r a  zmarłego dnia przeważnym lematem
tego^ zarzutu wolny jest „kalendarz Mac.e.zy_ w skut(;k d ę .kic]l ran w wiedei gki,n skich jest zwykle jaka świeżo odkryta po-
fastoLwa/y “ściśle K o t o e b  jego ćzy‘elniWw- szpitalu, nie został dotychczas ujęty; kilka uwię- stac hum anisty z epoki odrodzenia, lab w
Szczególniej zwracamy uwagę na piękną poezyę zimnych indywiduów, poszlakowanych o tę zbro- ogóle nowe zdobycze na polu nauki,
hr. K. Wodzickiego Gromada to wielki czło- dnię) musiano wypuścić z więzienia; dotych- Ale sajouu o tej porze jeszcze me ma
wiek“, będącą prawdziwa jego o z d o b ą  i na dwie czas odszukano tylko zegarek, zrabowany Ko- Krakowie. Bywają tylko okoliczności!
powiastki Bałuckiego i “Wilczyńskiego, znako- klerowi przez złoczyńcę; sprzedał on go tan- brania i przypadkowe zjazdy. Z arc
micie malujące stosunki wiejskie. Również prze- * śluby, srebrne wesela i literackie jubileusze
śliczny wiersz wstępny Lenartow icza stanowi -  ̂ . . .
prawdziwą perłę, tak rzadko dziś wmawianą 
w morzu poezyi.

=  Z abó jstw o . Józef Metz, stelmach, 
odwiedził dnia 21 b. m. swego szwagra To­
masza Czmila, majstra kowalskfego w Zboiskach.
Między gościem a gospodarzem wywiązała się 
sprzeczka, w ciągu której uniósł się Czmil do ; 
tego stopnia, że żelazem rozpalonem do czerwo­
ności a ostro zakończonem pchnął Meiza w dolna |

- • * ’ rM • twił

Zgromadzenie wyborców.

siuoy, sreDrue wcbck* i » w i«vŁ.u 
zapełniają tę porę, co już nie od ogórków, 
ale od zeschłych liści, któremi listopadowe 
wichry pomiatają po kasztanowych alejach 
plantacyi, wyprowadzaćby winna swe mia- 

I no A jednak kwiatów było potrzeba wiele 
I o tej porze, kwiatów pomarańczy, zastępują-
I rtWin-.ma nr>ii*f rniiłimir P.n lrillra î r\i



wych zajmują tak ważne miejsce — dają one 
nadto pobudkę sztuce oratorskiej, w osobnym 
jej dziale toastów przy biesiadnym stole. 
Tam Ukrainiec poślubia krakowiankę, tu znów 
Wielkopolanin staje do ołtarza z córką rodów 
osiadłych i skoligaconych przeważnie na 
R usi; — stąd dla mówców weselnych sze­
roki temat do charakterystyki różnych dziel­
nic kraju, do przeglądu odmiennych trady- 
cyj rodowych. Są i "przymioty osobiste, do­
starczające odmiennego wątku; tu zadatkiem 
małżeńskiej harmonii zamiłowanie nowożeń­
ców w muzyce, tam zdolność do poezji jest 
rodową. Moglibyśmy przytoczyć wiele pię­
knych "przykładów krasomowstwa weselnego, 
gdyby nie ten dziwny wstręt u nas do szcze­
gółów i opisów z życia towarzyskiego. Dla 
czego to, co w pamiętnikach z przed pół 
wieku zwykło wzbudzać największe zajęcie, 
nie zapisać gdy jeszcze świeże, zwłaszcza 
gdy piękne i zacne. Jest pod tym względem 
jakiś parafianizm galicyjski, który gorszy 
się wszelką wzmianką — lub też demokra­
tyczna niechęć, która odtrąca z oburzeniem 
rubrykę tak już ustaloną w dziennikarstwie 
zagranicznem z h i g h  l i  fe . Gdyby nie ien 
wstręt do opisów uroczystości rodzinnych — 
mielibyśmy wielką pokusę udzielenia czytel­
niczkom szczegółów weselnych z ostatnich 
czasów i streszczenia mów, w których naj­
poważniejsi z uczestników biesiady wywo­
ływali dawne generaeye, wspominali posta­
cie dziadów, w literaturze i w dziejach ry­
cerskich świetnie zapisane, aby nowożeń­
com przekazywać te tradycye.

Z innego rodzaju biesiad aż nadto szcze­
gółowe dzienniki podają relacye — a jednak 
i one mają więcej prywatny, koleżeński cha­
rakter. Jubileusz p. M. Bałuckiego miał taką 
cechę ; wyszedł bowiem od grona przyjaciół. 
Niezaprzeczonego talentu pisarz , pierwszo­
rzędnego atoli w literaturze nie zajął stano­
wiska; a główny kierunek i tendencya autora 
„Siostrzenicy ks. Proboszcza11 mogła wywo­
ływać hołdy tylko tego grona, które podziela 
stanowisko pisarza. W swej odpowiedzi p. 
Bałucki odniósł owacye, które go spotkały, 
do zasad dem okracyi, jakie ma reprezento­
wać ; ale wbrew zasadzie demokracyi wzniósł 
toast na cześć jednego stanu , stanu mie­
szczańskiego. Jest w tern charakterystyczna 
sprzeczność, którą atoli młodemu jeszcze ju ­
bilatowi o tyle wybaczyć można, że rzeczy­
wiście specyalnością jego był element mie­
szczański, lubo przeważnie wytykał on jego 
ujemne strony tak w powieściach jak i w 
„Radcach pana radcy*, „Gęsiach i gąskach1* 
i t. p. Jeśli przypadkiem zabłąka się szla­
chcic w komedye i obrazki au to ra , to nie 
różni on się wcale tonem i całym zakrojem 
od kapotowego przedraieszczanina — a je­
śli sięgnie w wyższe sfery, to już wydoby­
wa z nich tylko niesmaczne i rażące nie­
znajomością świata karykatury. W specyal- 
ności atoli tego jednego stanu nie można u- 
jąć Bałuckiem u, nietylko realistycznej pra­
wdy, ale i pewnej zasług i; podjął on bo­
wiem temata dotąd zaniedbane, a gdy po­
wieść i komedya była dotąd u nas albo szla­
checką albo ludową, on stworzył powieść i 
teatr mieszczański — a choć realista nowo­
czesny idealni ej szych nigdzie nie rzucił pro­
mieni, nie wpadał jednak w skrajność auto­
ra Pot Bouille.

Nie uczestnicząc w uczcie, wzięliśmy 
pisma jubilata do ręki, i przyznajemy, że

słowa znaczeniu, nie mamy — tam gdzie 
jest Neron Siemiradzkiego, gdzie ma nie 
bawem przybyć jeden z wielkich history 
cznych obrazów Matejki, gdzie niemal wszys 
cy współcześni artyści polscy składają wdani 
dzieła swego pędzla i dłuta, gdzie zaczynają 
się zwolna gromadzić obrazy i rzeźby z 
poki odrodzenia i z średnich wieków, tam 
już nie można wątpić, że z tych początków 
rozwinie się na szerszą skalę piękny zbiór, 
godny imienia Muzeum narodowego. Tak 
jak dziś się przedstawia Muzeum, nie da się 
porównać ani ze zbi rami ks. Czartoryskich 
gromadzonemi z niezmiernem znawstwem 
nakładem przez kilka generacyj, ani na we 
z tern, co niejeden możny dom polski posiada 
z dawnych czasów. Lecz u nas jest taki 
szlachetny popęd do wzbogacania instytucyj 
publicznych, iż wystarcza tylko dać hasło 
wzbudzić w społeczności ufność, położyć 
kamień węgielny i wyższy wskazać cel, 
ofiary same popłyną.

W tej chwili obok „Pochodni Nerona* 
główną ozdobą Muzeum jest nowy obraz 
historyczny Matejki, jeden z najpiękniejszych 
Jan Zamoyski pod Byczyną, pod względem 
jedności w kompozycyi, wybornego rozkładu 
planów i ugrupowania osób jest prawdzi 
wem arcydziełem. Krytyka bardzo umieję­
tnie wypowiedziała już swoje słowo w arty­
kule dawnego nauczyciela naszego mistrza, 
p. Wł. Łuszczkiewiczs.

Pracownia Matejki w tej chwili czym 
wrażenie prawdziwej galeryi. Z kilkumie­
sięcznego pobytu na wsi, nasz mistrz, po­
krzepiony zupełnym powrotem do zdrowia 
swojej małżonki, przywiózł szereg szkiców 
świadczących o niesłychanej twórczości te ­
go geniuszu. Te szkice, to tyleż kart z dzi 
jów Polski: Bolesław Chrobry uderzający
mieczem w złotą bramę Kijowa, Twardow­
ski przed Zygmuntem Augustem wywołują­
cy cień Barbary, Kordecki na muracn Czę­
stochowy w modlącej postawie, Zygmunt 
August umierający. Staje się w pod/iwie 
przed tą potęgą wyobraźni, która zdoła w 
tak krótkim czasie tyle wysnuć kreacyj. Te­
raz Matejko powraca do wielkiego swego 
dzieła Joanna d'Arc.

„Hołd pruski" jeszcze nie powrócił z 
Berlina, gdzie wielkie wywołał wrażenie i 
uznanie.

Do licznych kościołów krakowskich, 
przybyła nowa świątynia, większych roz­
miarów i w stylu poważnym. Jest to ko­
ściół na Smoleńsku przy klasztorze Felicya 
nek, wzniesiony staraniem tego Zgromadze­
nia, odznaczającego się błogiemi skutkami 
swej pracy. Kościoł w stylu romańskim ma 
linie bardzo szlachetne — a w konstrukcyi 
znać niezmierną staranność. Ks. biskup kra­
kowski dokonał temi dniami aktu konse-
kracyi. J. Z.

p i  BI L I  c l  j u u i i a u r t  U v  i  Y  J r  J  J , r o " * " ;  ^    u  J  "  “  "  “

obok niektórych rzeczy wadliwych artysty- j do Żywca, z Żywca do Nowego Sącza

W iedeń , 25 października. 
(Korespondeneya Gazety Lwowskiej).

W edle iuformacyj zasiągniętych na wła- 
ściwem  miejscu oddane będą co najdalej 
dnia 4 listopada do użytku publiczuego prze 
strzęnie kolei^ Podkarpackiej z Ziwardonia

i l

cznie a błędnych tendeneyą, są inne praw­
dziwie piękne. Obok złośliwości bywa i p0-

Stanisławowa do Buczacza, tak że z wyjąt­
kiem przestrzeni z Buczacza do Husiatyna

czciwość, często zdrowa myśl i prawda, dzi- ; cała główna linia kolei Podkarpackiej bę- 
wne pomięszanie uprzedzenia kastowego z | dzie już służyła dla ruchu; a prawdopodo 
dążnością moralisty, z którym zgodzić się j bnie jeszcze przed końcem roku bieżącego
w" wielu punktach łatwo. Pisma Bałuckiego, 
w chwili obchodu jubileuszu, zasługiwałyby 
na rozbiór krytyczny, któryby odwiał plewy 
od zdrowego ziarna, Ale u nas opinia zwy­
kła się dzielić na bezwzględnych chwalców 
i na tych, którzy milczeniem pomijają to, 
czego całkowicie podzielić nie mogą Najgo­
rzej na tern wychodzą autorowie i czytelni­
cy, a świat literacki dzieli się już na obo­
zy i stronnictwa, jak świat polityczny, k tó ­
re albo wiodą bezwzględną walkę, albo się 
wzajem unikają i znać nie chcą. W ten spo- j 
sób dochodzimy do tego, że mamy dwie li - * 
teratury odrębne, według barwy i sfery Je-

wyjdzie parochód poza Buczacz, przebiega­
jąc Galicyę od dwu krańcowych punktów 
na zachodzie, Oświęcimia i Zwa r d n i a ,  aż 
do kresu wschodniego, do samego H usiaty­
na. Co się tyczy odnóg kolei Podkarpackiej 
z których jedną jest wspomniana powyżej 
przestrzeń z Zwardonia do Zywrc a , wiado­
mo, że linia Oświęcim—Podgórze od trzech 
miesięcy służy już dla ru ch u ; o linii zaś 
Skawina—Sucha dowiadujemy się, że już 
w tym roku otwartą nie będzie. Chwilowo, 
może przez dwa tygodnie, od chwili o- 
twarcia trzech wspomnianych przestrzeni, 
służyć one będą tylko dla przewozu towa-

dynie przedmiotowa, nieuprzedzona krytyka j rów; ruch osobowy rozpocznie się dopiero 
mogłaby temu rozdziałowi zaradzić. j po dniu 15 listopada. Rozkład, jazdy w zu-

W świecie artystycznym dwa nazna-j pełności już wygotowany. Pociągi towarowe 
czyć należy wypadki: Otwarcie Muzeum na-1 o które głównie tu chodzi, przebiegać będą
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jakie np. co do kolei Jarosławsko Sokalskiej 
znajdują wyraz w niektórych dziennikach 
krajowych. Koleje lokalne mają w porówna­
niu z głównemi sweje niedogodności, do 
których należy mniejsza niw elacja w budo 
wie, a z tad mniejsza ehyżość, i mniejsze 
zabezpieczenie z zewnątrz. To jednak nie 
zmniejsza ogromnej ekonomicznej doniosło­
ści lokalnych dróg żelaznych, której drogi 
te zawdzięczają niepospolite w czasach osta­
tnich rozpowszechnienie swoje w wszystkich 
państwach.

Od dnia 15 b. m. przestał kursować 
między Lwowem a Wiedniem pociąg eks­
presowy, czyli ów drugi pociąg kuryerski, 
który, zaprowadzony po raz pierwszy na 
tegoroczny sezon letni (w maju), wychodził 
ze Lwowa w południe, a stawał w Wiedniu 
rano, i na odwrót z Wiednia wychodził w 
nocy, a stawał we Lwowie pod wieczór. 
Z zaprzestaniem kursów brak pociągu tego 
dał się mocno uczuć w Galicyi. W skutek 
tego czyniono nawet starań a, czyby nie 
n ożna wpłynąć na koleje Północną i Ka­
rola Ludwika, aby przywróciły wygodną tę 
komunikacyę. Ministerstwo handlu zwracało 
się w tym celu do drugiej z wymienionych 
kolei, która odpowiedziała, że ponieważ 
z jej inieyatywy zaprowadzony był ten po­
ciąg i byłaby go podtrzymała., gdyby kolej 
Północna nie była stanowczo się sprzeci­
wiała, przeto chętnie przywróci go, jeżeli 
ministerstwu powiedzie się nakłonić do tego 
także kolej Północną. Chwilowo więc rzecz 
w tern stadyum pozostaje. Mniemamy, że 
pociąg ten da się bardzo dobrze podtrzymać 
także ze strony kolei Północnej, jeżeli bę 
dzie miał w Wiedniu wygodniejszą łączność 
z kolejami Południową (z Włochami) i Zacho­
dnią (z Francyą) W tym celu rozkład jazdy 
powinien być taki, żeby ze Lwowa wycho­
dził o godzinie 5 (zamiast 121/*, jak było 
do dnia 15 października), a przybywał do 
Lwowa o godz. 12V2 (zamiast o 5tej). D a­
wny pociąg pospieszny, który bez przerwy 
kursuje, a wychodzi ze Lwowa o godz. 11 
w nocy, nie odpowiada potrzebom kraju na­
leżycie, zwłaszcza zimą, wiosną i jesienią, 
gdy mrozy, słoty i zle drogi utrudniają po­
dróż wozem do kolei w nocy. Czują to ci, 
ctórzy z okolic- Przemyśla, Jarosławia itd. 
aż do samego Krakowa chcą stanąć w nocy 
do pociągu. Gdyby zaś ekspres przywrócony 
został, możnaby teraźniejszy pociąg pospie­
szny zamienić na przyspieszony pociąg oso­
bowy z trzecią klasą i z przystankiem na 
kilku więcej stacyach, niż dotychczas. W ten 
sposob znacznie ziy&kcitft.by ludnnać., (Liiicyi 
na wygodzie.

Z z m i a n  t a r y f o w y c h  zapisujemy 
następujące: Od dnia Igo listopada wejdą 
w życie w galicyjsko - północno -niemieckim 
przewozie zbożowym (Galicisch-Norddeutscher 
Getreideverkelir) dodatek czwarty do zeszytu 
pierwszego i dodatek ósmy do zeszytu d ru­
giego taryfy wyjątkowej z dnia 20 maja r. 
18S3 Dodatki te zawierają normy taryfowe 
dla przewozu zboża pochodzenia rossyjskiego, 
które osią pod kontrolą eelną przybywa do 
Tarnopola z stacyi tarnopolskiej do niemie­
ckich stacyj portowych, do niemieckich sta 
cyj lądowych i do stacyj nad granicą austrya- 
cko- niemiecką. — W tak zwanym ruchu 
galicyjsko - polskim (Galfeisch- 1'olydschcr-Ycr- 
kahr) obowiązywać będzie od dnia 10 listo 
pada, dodatek II do taryfy wyjątkowej, dla 
mąki i wyrobów młynarskich , "zawierający 
normę taryfową dla przewozów z Sokala do 
Warszawy (1 zł. 449/ i0 ct- 0(* centnara me­
trycznego) i z Sokala do granicy transito 
(1 zł. 82/5 ct.) -  Od dnia 20 b. m. obo­
wiązuje dodatek VIII do części drugiej ta 
ryfy kolei Karola Ludwdka z dnia 1 stycz­
nia r. 1883, zawierający nowe przepisy o o 
bliczaniu opiaty składowego od towarów, 
Róre pod dozorem lub pod zamknięciem 
władzy celnej idą na skład do magazynów 
tacyjnych we Lwowie, Brodach i Podwoło 

czyskach.
Przewóz zboża w stanie luźnym, bez 

worków (alla rinfusa)) zaprowadzony przez 
kolej Karola Ludwika dla zboża rossyjskie­
go od Brodów i Podwołoczysk ku Niemcom, 
ak się p rzy ją ł, że będąc z początku ogra­

niczony do granicy galicyjsko pruskiej, roz­
szerzył się już dalej na zachód ; obecnie zaś 
a starania, aby go rozszerzyć aż do Berlina.

JÓZEF GlINKIEWICZ.

rodowego i ukazanie się nowego history­
cznego obrazu Matejki. Otwarcie nastąpiło 
bez żadnych uroczystości. Wiadomo bowiem, 
że akt poświęcenia Muzeum połączono z u- 
roczystościami jubileuszu Sobieskiego. Teraz 
tylko oddano do użytku publiczności dwie 
sale w Sukiennicach, zapełnione już dzieła­
mi sztuki.

Przed trzydziestu laty, któż mógł przy­
puszczać, że malarstwo w Polsce tak świe­
c i  81̂ ..roz^w.,tlliei ale temu lat pięć jesz- 
zakładanin ^  PrzyPuszczał możliwości
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całą odległość z H u i a t y n a d o  Zwardonia, 
wynoszącą 752 kilom. (100 mil) w 41 go­
dzinach. Jest to ehyżość jak na parochód 
wcale nie szczególniejsza, ale trzeba nie za­
pominać, że ma sięj tu sprawę z kolejami 
lokalnemi, czyli drugorzędnemi, które z ko­
lejami głównemi pod względem budowy i 
ruchu nie maja nic wspólnego prócz toru 
normalnego. Na tę różnicę między jedną a 
drugą kategoryą dróg żelaznych, oprócz któ- 

1 rych jest jeszcze trzecia, t. j. kolej lokal­
na o torze wązkim i czwarta tj. kolej dowo 
Z O W a  dla fabryk (Schlepp-bahn) która znów, 
może mieć tor normalny albo wazki, pozwa­
lamy sobie zwrócić uwagę publiczności w 
celu zapobieżenia przesadnym pretensyom,

* L icy tac y a . Dnia 17 listopada 1884 
o godzinie 9tej przed południem, a ewentualnie 
także w dniach następnych, odbędzie się w lo­
kalu uizędowym ck. składu mundurowego nr. 1 
w Bernie licytacya różnych odpadków płócien­
nych, skórzanych, drewnianych i innych. Bliż­
sze warunki licytacyjne przejrzeć mogą intere­
senci w biurze Izby handlowej i przemysłowej 
we Lwowie.

J  T e rm in  do wnoszenia zgłoszeń na 
międzynarodową wystawę w Antwerpii 1885 
przedłużony został ponownie do 15 listopada 
1884 roku.

Lwów, dnia 27 października 1884.
Z biura Izby handl. i przemysłowej.
Prezydent. 

E. Simon m.
Sekretarz, 

p. M. Bodyński m.
radca ces.

O S T A T S IA  P O C Z T A
Najd. A r c y k s i ą ż ę  K a r o l  L u d w i k  

zapowiedział na wczoraj swój przyjazd do 
Lincu, dla odbycia inspekcyi kolumn sani­
tarnych. W tym samym celu oczekiwany 
jest Najd. Arcyksiążę jutro w Innsbrucku.

Nąjdost. A r c y k s i ą ż ę  E u g e n i u s z  
wyjechał do Strassburga.

W sprawie dotacyi przyszłego b i s k u ­
p a  gr.  k a t o l i c k i e g o  w S t a n i s ł a w o ­
wy i e, donoszą drogą telegraficzną do Czasu, 
iż wiadomość o zamierzonym wrzekomo przez 
rząd podziale stołowych dóbr metropolii 
lwowskiej (ażeby jedną częścią tychże, bi­
skupstwo stanisławowskie wyposażyć), pole­
ga na niedokładnej informacyi. Według pro­
jektu rządewego, nie zamierzono wcale po­
działu dóbr metropolitalnych. Takowe zosta­
ną na każdy sposób niepodzielnie przy m e­
tropolicie, a biskup stanisławowski ma otrzy­
mywać z dochodów tychże dóbr 7000 złr. 
rocznie tytułem stołowego.

Dzienniki donoszą, iż r z ą d  n i e  z a ­
t w i e r d z i ł  s t o w a r z y s z e n i a  a k a d e ­
m i c k i e g o  pod n?zwą „Bonifacius", ma­
jącego na celu popieranie gmin katolickich 
w protestanckich i mięszanych okolicach 
Niemiec włącznie ze Szwajcaryą.

Z  S e r a j  e ^ f t  ( ło u »> e z *  d o - J U.oo«y , 4 o

r e k r u t a c y a w o j s k a ,  nawet w najnie- 
spokojniejszych dotąd okolicach Wisoki, Dol­
nej Tuzli i Prozoru , odbyła się w wielkim 
porządku , i że cały preliminowany kontyn­
gent wojska w zupełności dostarczono. W tych 
dniach ma być ukończony pobór do wojska 
w całej Bośnii i Hercegowinie.

- -L ic y ta c y a . We czwartek, dnia 6 li­
stopada 1884 o godzinie 1 1 przed południem, 
odbędzie się w lokalu c. k. magazynu wojsko­
wego we Lwowie, (ulica Stryjska nr. 27) licy­
tacya odpadków płótna, worków i sznurków, 
jakie zbiorą się w roku 1885 w magazynach 
wojskowych w obrębie korpusu 11 i w szpi­
talu garnizonowym nr. 14. Osoby, reflektujące 
na powyższą licytacyę, mają do swoich ofert do 
łączyć certyfikat uzdolnienia, dla firm protokoło 
wanych wystawiony przez Izbę handlową i przemy­
słową, dla innych firm przez władzę polityczną 
I instancyi, o które to certyfikaty wcześnie po­
starać się winny. Bliższe warunki licytacyjne 
przejrzeć można w biurze Izby handlowej i prze­
mysłowej.

Z P e s z t u  donoszą, iż rząd austrya- 
cko-węgierski został bardzo przykro tem do­
tknięty, iż pomimo ponaglającej noty gabinetu 
wiedeńskiego, P o r t a  n i e  d a ł a  d o t y c h ­
c z a s  ż a d n e j  o d p o w i e d z i  w s p r a w i e  
p o ł ą c z e ń  k o l e j o w y c h  Dnia 27 b. m. 
ambasador austryacko-węgierski, baron Ga­
licę, udał się do W. Porty i dał wyraz te­
mu uczuciu swojego rządu. Ponieważ spra­
wa połączenia kolei jest sprawą europejską, 
przeto nastąpi teraz neta zbiorowa państw 
należących do konferencyi h ąuatre, w któ­
rej Austrya przewodniczy. Ta ponowna no­
ta podniesie z naciskiem konieczność dopeł­
nienia zobowiązań ze strony Turcyi i da do 
zrozumienia, że w razie dłuższej zwłoki mu­
siałaby wdać się w tę sprawę Europa.

Dotychczasow e relacye o r e z u l t a c i e  
w y b o r ó w  d o  p a r l a m e n t u  n i e m i e ­
c k i e g o  są tak niedokładne, iż Da ich pod­
stawie nie podob m przedstawić obrazu przy­
szłego składu parlamentu. Nie wiadomo wca­
le, jak wypadły wybory w W. Księstwie Po- 
znańskiem, zwłaszcza w mieście Poznaniu, 
gdzie w skutek wiebrzeń pewnej koteryi, 
która, w'brew uchwale centralnego komitetu 
wyborczego, postawiła własnego kandydata, 
groziło naprawdę niebezpieczeństwo porażki 
wyborców polskich. Pizy wyborach w r< ku 
1881 oddano tam ogółem 8314 głosów, 2 
tych było 4024 polskich, zaś 4330 niemie­
ckich, a że Polacy wówczas odnieśli zw j' 
cięstwo, to tylko dlatego, że wyborcy ni®' 
mieecy głosowali aż na trzech różnych kafl' 
dydatów, w skutek czego głosy się rozstrze
lity.

Z powodu bliskiego zebrania się par 
lamentu Rzeszy, nie będz;e bez interes* 
przypomnienie l i c z e b n e j  s i ł y  po j ^"  
d y ń c z y c h  s t r o n n i c t w  w ostatnim pa^ 
lamencie. Najsilniejszem było centrum, W 
liczyło i 10 członków, a z niem głosowa?* 
zazwyczaj 18 Polaków, 10 Welfów. Stronić 
etwo wolnomyślne składało się z 60 post?' 
powców i 44 seeesyonistów, k o n se rw a ty ^  
rozporządzali 50 głosami, narodowo-liber**' 
ni 46, wolno-konserwatywni 28. Socyalu^
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demokraci mieli 12 reprezentantów, a frak- 
cya ludowa, Duńczycy i Alzatczycy ogółem 
29 posłów.

Namiestnik Alzacyi i Lotaryngii, p o l n y  
m a r s z a ł e k  M a n t e u f f e l ,  został u wol- 
niony od obowiązku głównodowodzącego ge­
nerała XV korpusu, a w jego miejsce mia­
nowany komendantem tego korpusu generał- 
porucznik Kleist.

Według mniemania najświeższych dzien­
ników włoskich, parlament włoski zwołany 
będzie w tym roku dopiero około 26 listo­
pada. Termin zwołania dla tego tak bardzo 
odroczono, ażeby komisya kolejowa ukoń­
czyć mogła swoje obrady i przedstawić za 
raz na pierwszem posiedzeniu sprawozdanie.

TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ
W senacie francuskim odczytał Demoie 

sprawozdanie o projekcie ustawy wyborczej 
dla senatu. W sprawozd niu powiedziano: 
Komisya odrzuca propozyoyę głosowania po­
wszechnego, zgadza się na zniesienie sena­
torów dożywotnich, ale odrzuca projekt rządu, 
ażeby senatorów dożywotnich zastąpić człon­
kami, wybieranymi przez parlament. Komi­
sya przyjmuje system, według którego se­
natorów dożywotnich rozdziela się na wszyst­
kie departamenta. Następnie przyjęła komi­
sya jednogłośnie wniosek rządu, ażeby 
wszystkich członków byłych rodzin panują­
cych we Francyj, jakoteż oficerów armii i 
marynarki z niektóremi wyjątkami, uznać 
za niewybieralnych do senatu. Sprawozdaw­
ca żądał uchwały nagłości dla wniosku, na 
co się senat zgodził po dłuższej dyskusji.

Przywódca stronnictwa oportunistyczne- 
go, Ranc, zastanawiając się w dzienniku Vol- 
taire nad zbliżającemi się wyborami w całej 
Francyi, zaleca rządowi, ażeby odwoływał 
się do wyborców tylko w takim razie, jeżeli 
jest pewny przychylnej odpowiedzi. Dla te ­
go, mniema Ranc, powinien rząd bez wzglę 
du na zwyczaj, rozpisywać wybory wtedy, 
gdy mniema, że usposobienie jes t przychyl 
ne Z innej strony donoszą, iż w istocie 
rząd zastosował już zalecaną taktykę, i wy­
bory we Francyi odbyć się mają w przy­
szłym roku już w marcu i kwietniu zamiast
w sierpniu.

National i Liberie zapewniają, że p re­
zes gabinetu Ferry, nie przyjmie ofiarowa­
nego mu przez większość podwyższenia kre­
dytu tonkińskiego, chce się bowiem w Ton- 
kinie ograniczyć do postawy obronnej tylko 
a zatrzymać terytorya, zajęte jedynie jako 
gwarancyę. _ _ _ _ _

Wybory powszechne w Hollandyi do Iz ­
by deputowanych, odbywały się w tych 
dniach, a za kilka dni odbyć się mają wy­
bory do Izby wyższej. Wybory te są o tyle 
ważne, że obie Izby ukonstytuować się ma­
ją  poniekąd w zgromadzenie narodowe, idzie 
bowiem o rewizyę konstyiucyi, która się o-
tromla hnnIl*e?ZIl^,• Z Pow°du zgonu następcy 

h °Uenderskiego księcia Aleksandra

sze: Mnwa8̂  n rv (̂?r .e?̂ )on(^eilt ^ olit Gorr- P*" 
do w vhnr^  ^ Ie^ i e g o  ministra, Childersa,
nie n 1  W J ^ ° ł a ł a  w Paryżu zdumie-
effinslra ib  ^ m ŝ teT angielski krytykował

? Francyi bardzo ostro i od-
pom edm U gc za rozbicie się konferencyi

i ®tarał się zrzucić na Izbę fran-
• . Uhilders widocznie zapomniał, że o-

P ma publiczna Europy użyczyła moralnego
poparcia pełnomocnikom francuskim na kon-
łerencyi.

Japońskie poselstwa w Europie otrzy­
mały zawiadomienie, że Mikado utworzył w 
Japonii stan najwyższych dostojników szlach­
ty, który się ma składać z i ł  książąt, M  
margrabiów, 76 hrabiów, 824 wicehrabiów 
1 74 baronów. Ta świeżo kreowana arysto- 
kracya ma być reprezentantką Izby wyższej 
w przyszłym parlamencie japońskim.

Polit. Corresp. pisze: Donoszą nam z 
Paryża, że porozumiewania się lorda Gran- 
villa z posłami Niemiec i Francyi w Lon­
dynie miały na celu ostateczny układ co 
do prac przygotowawczych dla konferencyi 
w sprawie Kongo. Zapewniają równie, że 
osiągnięto porozumienie w kwestyi rzeki 
Niger, jakoteż, że Niemcy i Francya, pra­
gnąc okazać Anglii uprzejmość, zgodziły się 
na to, ażeby na konterencyi nie brać pod 
dyskusyę sprawy Nigru.

indópendence JBelge donosi, że nowy 
a raczej przekształcony gabinet Bernaerta 
ma zamiar przedsięwziąć kilka zmian w no­
wej ustawie szkolnej. W  jednym z ustępów 
o szkołach niepaństwowych, utrzymywanych 
przez gm iny, ma być dodane postanowienie, 
że w takich zakładach naukowych mogą być 
nauczycielam i tylko obywatele belgijscy. 
Zastrzeżenie to zrobiono dla tego, ponieważ 
gm iny powierzają obowiązki nauczycielskie 
duchownym, idzie więc o to, ażeby otrzy­
m yw ali te posady tylko duchowni belgijscy, 
lub w braku tychże nauczyciele cywilni. 
Drugi ustęp ma podwyższać pensye nauczy­
cielom usuniętym, z powodu przejścia szkół 
na etat gmin. W tym celu wstawi mini­
sterstwo w budżet kwotę 700.000 franków

Praga, 29go października. Na- 
m i e s t n i k  wyjechał do Wiednia.

Peszt, 29 października. N o w o- 
m i a n o w a n y  m i n i s t e r  honwe-  
dów. F e j e r y a r y ,  złoży jutro przed 
połuctniem przysięgę w ręce Najjaśn. 
Pana.Zagrzeb, 29 października. S ej m 
rozpoczął rozprawy nad przedłożeniem 

S o zawieszeniu sadów przysięgłych. P.
I Zviskovic oświadczył, że większość 
| pokłada wiarę w wolnomyślność ba 
; na i nie wątpi, że tenże przy zasto­
powaniu ustawy nie rozciągnie na 
przestępstwa prasowe postępowania 
obiektywnego, które jest udręczeniem 
prasy. Ban w świetnem przemówieniu 
uspokoił mówcę. Milekic interpelował 
w sprawie zamknięcia granicy od 
strony Serbii, żądał zniesienia wyda­
nego w tej mierze rozporządzenia.

Berlin, 29 października. Na 108 
znanych do tej chwili r e z u l t a t ó w  
wy b o r c z y c h ,  w 37 wypadkach po­
trzeba będzie uskutecznić wybory ści­
ślejsze (w 15 wypadkach socyalno- 
demokraci stawiają swoich kandyda­
tów). Wybrano zresztą 7 konsewaty- 
wnych, 20 posłów centrum, 7 wolno- 
myślnych, jednego Polaka, 7 socyal- 
no demokratów, 18 narodowo liberal­
nych, 6 ze stronnictwa państwowego, 
jednego Welfa, 2 z partyi ludowej i 
2 Alzatczyków.

Faryż, 29 października. Do Temps 
donoszą: Pułkownik angielski, Cham- 
side, komendant w Suakimie, został 
mianowany generał-gubernatorem ca­
łego wybrzeża morza Czerwonego z 
siedzibą w Massua, co uważanem 
jest powszechnie jako zapowiedź, iż 
A n g l i a  z a m i e r z a  o k u p o w a ć  
w s z y s t k i e  e g i p s k i e  p o r t y  mo­
r z a  Cz e r won e go .

Rzym, 29 października. Z e b r a ­
n i e  s i ę  p a r l a m e n t u  zostało wy­
znaczone stanowczo na 24 listopada. 
Pierwszym przedmiotem obrad będzie 
sprawa konwencyj kolejowych.

W ciągu dnia wczorajszego za- 
chorowało^ na c h o l e r ę  w całych 
Włoszech ogółem 26 osób, zmarło zaś 
7 osób.

wyjątkowe, które umożliwią wielo­
stronne wyzyskanie wszystkich linij 

i skarbowych w wewnętrznym obrocie 
i galicyjskim.

Peszt, 30 października. (Tel. 
pryw.) Obecnie ośmiu referentów ko­
misyjnych zajętych jest b a d a n i e m  
b u d ż e t u ,  zresztą wszystkie prace 

1 delegacyjne spoczywają, skutkiem cze­
go wielu delegatów, a między tymi 
Madeyski iHausner, wyjechało do Wie­
dnia, zkąd powrócą około 4 listopada, 
w którym to dniu zbierze się na po­
siedzenie k o m i s y a  b u d ż e t o w a ,  
celem wysłuchania ustnych wywodów 
reprezentantów rządowych.

Zagrzeb 30 października. (T. pr.) 
Se j m k r o a c k i  ma być dzisiaj od­
roczony aż do Bożego Narodzenia.

Berlin, 30 października. (Tel.pr.)
Z P a r y ż a  donoszą do National Ztg: 
Zo r i l l a ,  który przybył w tych dniach 
do Bordeaus, nosi się podobno z my­
ślą wywołania ruchu rewolucyjnego 
w' Hiszpanii.

Petersburg, 30go. października. 
(Tel. pr.) Aresztowanie rewolucyoni- 
sty JŁopatina doprowadziło podobno 
do uwięzienia 50 innych nihilistów. 
Pomiędzy papierami Łopatina znale­
ziono wyrok śmierci na prokuratora 
w Moskwie, Murawiewa.

Paryż, 30 października. (Tel. pr.) 
Obiega tu pogłoska, że projektowana 
w Berlinie w pierwszych dniach listo­
pada k o n f e r e n c y a  w s p r a w i e  
Ko n g o  ma być  o d r o c z o n a .

Czterech opozycyjnych członków 
ko mi s y  i t o n k i ń s k i e j  zaprotesto­
wało przeciw żądaniu prezesa gabi­
netu Juliusza Ferry, aby wyjaśnienia 
rządowe były utrzymane w tajemnicy, 
naród bowiem ma prawo żądać nale­
żytej i otwartej we wszystkich spra­
wach publicznych informacyi.

Rada ministeryalna uchwaliła wy­
znaczyć w y b o r y  do s e n a t u  na 
ostatnie dni stycznia.

Rzym, 30 października. (Tel.pr.) 
Spodziewają się tutaj n o w y c h  no- 
m i n a c y j  s e n a t o r ó w .  Podobno 20 
osób ma być powołanych do pierw­
szej Izby.

Londyn, 30 października. (Tel 
pryw) Z K a i r u  nadchod^ niepo- 
myslne wiadomości. Po UUJ ,
Northbrooka stronnictwo narodowe 
wzięło podobno przewagę.

91 •—f Napoleondor 9*72—, Rubel papierowy
1*247*. Usposobienie ciche.

T eleg ram y  zbożow e z dnia 29 paździer. 
Wi e d e ń : "  Pszenica za 100 kilogram. 8 20 do 
9 — zł., żyto — do — zł., jęczmień
 •  do —‘— zł. kukurudza —*— do —*—
zł. owies — *— do —*— zł., okowita per 
10.000 litr procent 28*75 do 29*— zł. B u d a ­
p e s z t :  Pszenica 100 kilogr. (na jesień) 7 82 
do 7*85 zł., rzepak (sierpień—wrzesień —*—

•—zł. Be r l i n :  Pszenica żółta (na paździer )
150 — m., żyto — *— m., spirytus 45 80,
olej rzepakowy 50*90 m. Szczecin: Pszenica 

•—, rzepik—*— . P a r y ż :  mąki 159 kilgr. 
^5*40 fr., olej rzepakowy — ■— fr., spiritus 

fr. W r o cł a w : Pszenica —•—, żyto 
, owies—*—, spiritus — *— , kukurudza 

—, Ko l o n i a :  Pszenica —*—.

^powiedsKsJsy red t& ior A d a m  K r e c h o w ie e k i

W teatrze hr. Skarbka 
We czwartek 30 października 1884.

Pierścień rodzinny
(Gillette de Narbonne).

opera komiczna w 3 aktach, pp. Chivot i 
Duru. — Muzyka Edmunda Audran.

Kapelmistrz p. H. Jarecki. Reżyser p. J. Myszkowski 
OSOBY

Król Ireneusz
01ivier, jego syn 
Griffardin, nauczyciel 
Rosita, jego żoua 
Gilletta
Hrabia Roger de L ignolle  
Seneszal
Barigoul, obeiżysta 

E r m r d  | F sy ja c ie le  Rogera 
Chateauneuf 
Boislaurier 
Antosia 
Zuzia 
lsza  Dama 
2ga Dama 
Wieśniak

p. Kiczman 
p. Floryański 
p. Skalski 
pni kasprowiezowa 
pni Bocskaj 
p. Eontana 
p. Krykiewicz 
p. Mazowiecki 
p. Guberski 
p. Łomiński 
pna Borodziej 
pna Wilkus 
pna Nowicka 
pna Heindrich 
pna Miałkowska 
pna Gilewicz 

Bratrop.
Wieśniacy, wieśniaczki, panowie, damy, żołnie- 

ze5 łucznicy, halabardnicy, paziowie, służący. Rzecz 
dzieje się w 1440 roku. — lszy akt w ]Prowancyi 
— 2gi w Neapolu — 3ci w zamku hrabiego Rogera.

Żywiec, 30 października. Ko- 
misya skonstatowała, że o t w a r c i e  
r u c h u  n a  k o l e i  Ż y w i e c - Z w a r -  
d o ń ,  może n a t y c h m i a s t  na ­
s t ą p i ć .

Rzeszów, 30 października. (Tel. 
pryw.) przy wczorajszym wyborze n a  
d e p u t o w a n e g o  do R a d y  p a ń ­
s t w a  w okręgu Rzeszów Jarosław 
głosowało ogółem 1281 wyborców. 
Burmistrz Jarosławia Karol B a r t o ­
s z e w s k i  otrzymał 986, dr. R o s z ­
k o w s k i  239, radca sądowy Hanasie- 
wicz 48 głosów. Pan^B a r  to s z e w ­
s k i  z o s t a ł  p r z o t o  w y b r a n y .

Wiedeń, 30 października. (Tel.pr.) 
Jutro ukończy t e c h n i c z n a  k o mi ­
sya  badanie przestrzeni kolejowych 
S t a n i s ł a  wó w - B  u c z a c  z , Z y- 
w i e c ; - Zwa r d o ń  i Ż y wi e e - No wy  
Sącz ,  a w pierwszych dniach listo­
pada linie te zostaną otwarte dla ru­
chu pociągów towarowych.

Ukazała się już t a r y f a  d l a  
w s z y s t k i c h  ko l e j i  skarbowych,  
która uchyla zarazem dotychczasowe 
taryfy na liniach T a r n ó w - L e i  u- 
c hów,  Oś w i ę c i m  - P o d g o r z e  i 
Z a g ó r z - G r y b ó w ,  wreszcie na ca­
łej linii kolei Albrechta. Oprócz zwy- j 
kłych, same przez się niższych norm \ 
taryfowych, zawiera ona liczne taryfy1

Wiedeń, 29 października 1884, godzina 1 
min. 47. Alp, Tow. górn, 51’70, Węg- akeye 
kredyt. 286 75 Akeye anglo austr. 106-—, Akeye 
banku Union 87*75, Akeye kolei Karola Lu­
dwika 271*50, Akeye kolei północnej 239 50, 
Akeye kolei południowej 147*60. Akeye kolei 
AlfSld 178*50. Akeye kolei Elżbiety 297’—, 
Akeye kolei Lwowsko - Ozcrniowieckiej 192*50 
Akeye kolei węg. północno - wschodniej 166 
Wiedeńskie losy 123-25. Akeye kolei Rudolfa 
— .— f Akeye kolei Albrechta ' Węgierskie 
obiigacye państw, w złocie 104 75, Galicyjskie 
obiigacye indemnizacyjne 102*—. Losy regulacyj 
Cisy 116.— , Losy tureckie 20*75, Węgierska 
renta 93*47, Akeye banku związkowego 103-50, 
Akeye banku obrotowego —*—, Akeye kolei 
węgiersko-galicyjskiej —*—■> Akeye kolei pań­
stwowej - .— , Rubel papierowy 1*24 x/4, Wę­
gierskie losy 115 50, Marka niemiecka
Usposobienie lepsze.

W iedeń , 29 października 1884 r. godz. 
5 min. 40. Akeye kredytowe 286 60. Anglo- 
Austr- — —, Unionbank — *—, Kolej Karola 
Ludwika 272*75, Południowa — - ~ } Renta pa­
pierowa 81*05, Galie. listy zastawne 101*_
Galicyjskie obiigacye iu iemnizacyjne —• _ /  
Galicyjski bank rustykalny — • Losy 2 rokJ  
1883 , Napoleondor 9 72, Rubel papiero-
wy —*—. Usposobienie — .

Wiedeń, 30 październ. 1884 r., godz. 10 
min 30 Akeye kredytowe 286-25, Anglo- 
Austr. 106-—, Unionbank 87-80, Kolej Karola 
Ludwika 272-30, Fołudniowap4810, Renta pa­
pierów^ Galie. listy nastawne —•_

lcyjakie °bhgaoye indemnizacyjne — Ga­
licyjski bank rustykalny —• i\aOV

Początek o godzmie 7 wieczorem.
Przyjeebali do Lwowp
inia 30go października 1884.

Hotel George’a 
Pp. A. PodhorodeńsKi z Rossyi. S. Sę­

kowski z Wojsławia. W. Górski z Kaszyc. K. 
Spławiński z Rzeszowa. T. Kuszner z Oina. 

Hotel Europejski 
Pp. W. Bienieeki z Kozy. D. Wolański 

z Czerniowiec. M. Griinberger z Wiednia. I  
Safir z Tarnopola. M. Frey z Budapesztu. 

Hotel Langa 
Pp. M. Ślusarski z Doliny. W. Trampler 

z Brzeżan. E. Wohl z Wiednia. A. Knaus ze 
Schodnicy. I. Kraus z Wiednia.

H o te l  A n g le lsK l 
Pp. A. Sliweński z Czerniowiec S. Ko­

mornicki ze Zawadki, K. Rudnicki ze Strzałek 
M. Mniszek z Skwarzawy. A. Sadbej z Boho- 
rodczan. A. Thiirman z Kołomyi.

r* ! c k. Uniwersytetu we Lwowie).
(Z °ł>serwatorzy dnia 30 października 1884.

tu™metr 745.65mm. przy temp. 0 C. Psyebro- 
Barome Psychrometr wilgotny 5.3 C.

Prężność pary 6.4mm. Wilgoć 98«/.. Zachmurzenie
10. W iatr NWl*er^tzu°rna powietrza 4.6°R.

Barometr idzie w górę. 
wnmfttru nad poziom morza 77l.55mm. 

w ân.łH?a Temperatura ima wczorajszego 9.1»C.

Xioś6 opadu mierzonego o 7 g. 0.6mm.

f o o i Ą g i  k o l e j o w e .
Od 20 maja 1884. 

podług zegaru lwowskiego 
Przychodzą do Lwowa:

Z  P o d w o ło czy sk s  na dworzee Podzamcze o 
godz. ’0 min. 13 wieczór pociąg po­
spieszny , o godz. 2 min. 28 rano i o 
godz. 3 mir-. 42 po południu pociąg 
mięsz.any

% C ze rn io w ie c : o godz. 10 min. 0 wieczór 
pociąg pospieszny, o godz. 3 min. 35 
rano i o godz.. 3 min. 52 po południu 
pociąg mięszany.

Z P odw otoczysk : na dworzec główny lwo- 
ski, o godz. 10 min. 26 wieczór pociąg 
pospieszny. o godz. 3 min. 5 rano i o g.
4 min. 10 po południu pociąg mięszany. 

fte 8tax iisiaw ow a na S tr y j :  rano o godz. 8 
min- 20 pociąg omnibusowy, wieczorem 
o godz. 8 min. 32 pociąg mięszany i  o 
godz. 10 min. 56 przed poł. pociąg lo­
kalny Stryj-Lwów.

Z K rak o w a : o godz. 5 min. 36 rano po­
ciąg pospieszny, o godz. 9 min. 27 wie­
czór pociąg osobowy, o godz. 11 min. 33 
przed poł. pociąg mięszany.

Do Czerniowiec: o godz. 6 min. 80 rano
pociąg pospieszny, o godz. 12 min. 15 

| po południu i o godziuie 11 miu. 10 w



Cennik lwowskiej izby handlowej i przemysłowej.
Lwów dnia 29 października 1884

1 .  Afccye za sztuką
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. k. g  
Kol. lwow.-ezer.-jas. po 200 zł. wa. g- 
Banku hip. galie. po 200 zł. w. a. 
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a, g  

2 .  L i s t .  z a s t .  za 10 > zł. ^
Tow. kredyt, galie. 5 pr. w. a.

* 4 pr. w. a. &
* „ B 5 pr. okresowe ®

Tow. kred. gal. 4 pr. wa. los 411/* 1. 4f°
B?.nku hip. galie. 6 pr. w. a. A

.  » * Pr- »• *• „
» „ 5 Pr- »• «y- 3

losowane z 10 pr. premią . . g.
Listy dłużne g. Z. kr. vvł. 6 pr. wa. j-jj 

»> *• * V, 5 pr. wa. M 
*/, pre. kraj. listy zastawne Jg

L i s t y  d ł u ż n e  za 100 zł.
Ogóln. roln. kred. Zakład dla Gal. 

i Buków. 6 pr. los. w 15 lat.
4 .  O b l i g i  za 100 zł.

indemniz. galie. 5 pre. m. k.
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred.

włościańskiego 6 nr. w. a.
Obligi komunalne Banku krajo­

wego 5 pr. w. a. I em isyi . 
Pożyczki kr. z r. 1873 po 6 pr. wa. 
Pożyczki kr. z r. 1883 po 4*/> pr. wa.
5  Losy miasta Krakowa . . 

s B Stanisławowa .
6. UKonety 

Dukat holenderski . . .  
Dukat cesarski . . . . . . . .
Napoleondor . . . . . . .
Półimperyał . . . . .
Rubel roasyjski srebrny 

„ „ papierowy
100 marek niemieckich 
Srebro . . .  . . .

268 50 
191 75
285 —  
238 —

98 40 
91 70
98 40 
86 70

101 40 
97 10

99 10 
60 25 
60 25 
91 —

płacą żądają
walutą swster.'

złr. et. zh. st.

272 -  
194 75
290 —
243

99 40 
93 30 
99 40 
87 70

102 40 
98 10

100 10
62 50 
62 50 
92 -

101 50 102 50

96 75 
102 75 
90 80 
18 25
22 50

5 67 
5 72 
9 67 
9 98 
1 54 
1 23 — 

59 75

97 75 
104 —
91 80 
20  —  

M  50

5 78 
5 82 
9 77 

10 08 
1 64 

l  25 -  
60 50

Kurs giełdy wiedeńskiej
z dnia 24 października 1834.

1. D ług państwa, płacą żądają

Jednolity dług państwa w banknot. 
maj4tetopad . . . . . .  o
luty-sierpień . . . . . . .

Jednolity dług państwa w srebrze, 
styczeń-lipiee . . . . . . .
kwieeień-październik . . . . .  -----------------

Losy z roku 1854 po 250 złr. m.k,4pr 1.24.50 125.—
~ 1860 po 500 złr. w.&„5pr. 135.25 135 75

„ 1860 po 100 złr 5 pr 143.r>0 144 —
,  „  1864 po 100 złr. . .
„ f, 1864 pc 50 ź4T.

Renty Gom. po 42 lir. aesćr. . .
Listy zastaw ćólhtfa, państw po 130

złr. 5 ple.  .......................
Austr. Asyg. skarb, zwrotne 1882 5 pr 
Renta papierowa 5pr. z r, 1881 . 96. — 96.15
Austr. renta zł. Woińfe od podatfc. 4pr. 103.45 i 03 60
3, Obiigacye Mifcfer*. 5 w . 100 tŁ  m. k.)

O z e o k ....................................... - -
Bukowiny . . .
Galieyi  .............................
Niższej Austryi . . . .
S ied m io g ro d u .............................
W ęgier . . .  ............ . . .

80.95 81.1.0 
8 1 — 81.15

82.10 82 25 
82.20 82 45

172.80 173.20
171.50 172 50 
4A25 42 25

151.50 152 25

płacą żądają
■illi.niiłr

106.50
101.50 102.-- 
101.80 102 3J 
105.— 106.25

99.75 100.50 
100.70 1(1.40

3. A. k c y e.
Bank Angio aust. 200 zł. emit. zł. 120 
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. 
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 
Gal. banku hip, po 200 zł. . , . .
Gai. bank.d.hau. i prz. a 200zł. wpł.40ps. 
Gai. zakł. kred. ziornsk. a 200 złr.. 
Bank dla krajów koronnych a 300 zł. 

wpł. 50 pr. . . . . . . .
Banku austro-węgiersk. a 600 złr.
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze 
Aust. Tow. żeglugi par. dun.po 500 zi.m. 
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. sn. 
Kol. Preszow-Tarn. (w. c.) a 200 zł. 
Północna kolej po 1000 zł. n . k.
K o l Kar. Lud w. po 200 zł,, m. k.
T.'iZ'irv - f :</ArT;. ć-Apj O O 2-1.0 r.? w

106.— 106.50 
288 20 288 50 
8iO.— 820

8 6 1 . -  8 6 8 .--

535 — 537.— 
2 3 3 . -  283.50

2392 2397
27150  272 -  
2 92 50 193 —

301.50 
149.—  
171 25

Gal. f  o kred.

97.80
97.25
99.40

99̂ 50
92.—
99.—

9 9 .—
101.60

Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. a .  k. 301.25 
Połud. kol. państw, po 200 złr. w. a. 148.75
I. kol. węg. gal. a 200 ŻL w srebrze 170.75

4. Listy zastawu© losowane.
Ogólny rolniczo-kredytowy Zakład dla 

Galieyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. . —
Powsz. austr. zak. kr. ziem. 41/* Pr* w 

złocie w 50 1. . . . . . _• • 97.50
„ „ „ premiowe po o pr. 96.75

Gal. zak. kr. ziem. Krak. los w 1.81. 6 pr. 99.10
. ... _ w 20 1. 7pr. 101,50

w 36 i. h*k pt. 9 A -
po 4 pre. . - 91.40

» » b  5 pre. . - 98.65
» po a w

37 latach zwrotne . . . . . .  98 65
Gal. banku hip, po 6 proc. . . .  101.20 
Gai. Zakł. kred, włość, po H pre, .
Banku austro-węgiersk, po 5 pr. . , 101.15 101.35 
Węg. Tow. ziem, akc, po 5 l/s pre. . —

* Żaki. kr. zńuas. po (K/, pro. , 101.2 • 102 25

5* ObligaCy© z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.) 
Kol. Albrechta a 300 zł. 5 pr. w. a. 100.25 100.75 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. ex.)

a 300 zł. 5 proe. W sreb&e , . i  99.25 99.75
Kol. pół. po 100 zł. m. k.........................  105.50 106. -

n „ po 100 zł. w, a. . . .  101.50 103 50 
Koi. gal. Kar. Lud. eraisya t. r. 1881

oo 41/* Pi’ ................................................ 1 0 0 . -  100.40
k to .  dtto. (Jarosław - Sokal) . . 99..— 99.25 

Kol. Lwow .■■■•■ Jzer.-Jass, SU. emis. a, 800 
%b\ 5 noc. w swbrze « ,v. 1865 . l ł» l .— 101.15

z r. 1367 . . 10i.JO 101.20
s . toi.io 1 0 1 .2 0
■l r. 1372 . 101.10 101 20

W ęg. gai. kok a 200 zł. 5 pr. w.. a„ 99 — 99 40

6 . L o s y .
lutsi kr. dla han. i pr, po 100 zł. w. a. 178 .— 178.50 
Clarego do 40 zł. m. k. 40.75 41.25
Tow. żegl. par. na Dunaju polOOzł.m.k. 115 .— 115.25

płacą 
12 !

Kegleyicka po 10 zL m. k.
Losy miasta Krakowra po 20 zł. w. a. 
Pożyczka miasta Lubiany po 30 zł. . 
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a.
Aildcsw T»n i.V: r* t-

19.-
18.75 
2 3 . -
41.75 
37 75

19 50 
2 4 . -  
42.5 > 
38.25

! 90 
7.15

Ozerwon. krzyża austr. Tow. po 10 zł.
s » wegiersk. „ po 5 zł. .

Fundaeya szpitala Areyks Rudolfa
po 10 zł. w. a..................................... 18.50 19

Salina po 40 zł. m. k........................  55.75 56
St. Genois po 40 zł. m. k...............  49.75 50
Pożycz, m. Stanisławowa (po 20 zł. w.a.) 23.50 24
Poż, Tryestu po 100 zł. m. k. . , . 128.— 130

9 po 50 zł. w. a. . . .  68.— —
W aldśtehia po 20 zł. m. k. . 28 25 28
W indischgratza po 20 zł. k. . . 39.—  39.

7* W eksle (n* 3 •rAssiące)
Augsburg n» 100 zł. w. p. r. . , — — —
Berlin za 100 mark w. p, u. . . .  --- --
Frankfurt za 100 mark w. p. a. . , .— —
Hamburg za 100 mark p 'n. „ .   —
Londyn sa 10 ft. s z t . .......................  121 95 122
Partii za 100 ir. . . , , . 48.37 50 48.42

K urs słota.
Dukat cesarski won.........................  5 .78 .— 5.80-

pełnej , . . . ; 5,76 — 5 79.-
Korona . . ■ ........................................—
20-frankówka . , , . . .  9 J 9 .— 9 70 -
Sossyjkki im perjał . . . .  9.99. ~  10 01.-
Taląr zw ią zk o w y ..................................   ^
S r e b r u .....................................   . , — —..

Battk krajowy
6prc. obiigacye pożyczki krajowej — . —  —,

41/* pre. obiigacye pożyczki krajowej — . — -~
5 pre. oblig. komunalne banku kraj — — .
45/* pre. krajowe listy zastawne — .—  — .

Z lwowskiej Izby n&adiow^l I przemysłowej.
Telegrafowany kurs wiedeński 

dnia 29 października 1884

Jednolity dług państwa w banknotach 
n „ n w srebra© . .

Renta w z ł o c i e ........................  . .
5 pre. austr. renta marcowa . . . .
Akeye banku wiedeńskiego . . .

„  ̂ kredytowego . . . . . .
Londyn ............................. ......
S r e b r o .................................. . . • . .
Napoleondor . . . . . . . .
Duzat cesarski ;rsn.....................................

a*ą
10
45

50
50
50
50

75
,50

10
50

/Kr | et
81 05
8fc20

103 45
96 15

861 -
286 10
1S2 35

9 7 2 —
5 80

60105

Kuratele.
L. 8170. (6801 3—8)

Naścia Nagórska ze Skały marnotraw- 
ezyni, kurator Stefan Atamaniuk ze Skały. 

Borszczów, 19 lipca 1884.

L. 8171. (6802 8—8)
Hawryło Szczerban z Łanowiec m arno­

trawcą. Kurator Iwan Ułyszyn z Łanowiec. 
Borszczów 21 lipca 1884.

L. 36105. (6822 3—3)
C. k. sąd powiatowy miejski delegowa­

ny Sec. I. we Lwowie, uznaje byłego adwo­
kata dr. Marcelego Siterskitgo umysłowo 
chorym, ustanawiając kuratorem dlategoż p. 
Ludwika Pikora.

We Lwowie dnia 21 lipca 1884.

L. 6721. (6900 1 - 3 )
Mykieta Bajda z Werbiża uznany za 

marnotrawcę kuratorem ustanowiony został 
Hryń Czopak z Werbiża.

Komarno, dnia 15 sierpnia 1884.

Konkursa.
L. 50277. (6888 2—3)

Celem nadania dwóch a względnie trzech 
stypendyów z zapisu ś. p. Juliana Nieczui 
Wierzbickiego po 360 złr. rocznie ogłasza 
się niniejszem konkurs.

Stypendya te przeznaczone s$ dla u- 
czniów uczęszczających w Galicyi lub w W. 
ks. Krakowskiem do szkół gimnazyalnych lub 
realnych, do Uniwersytetu lub akademii tech­
nicznej (szkoły politechnicznej).

Prawo pierwszeństwa mają potomko­
wie Róży z Wierzbickich ij Ignacego m ał­
żonków Paparów tudzież Genowefy z W ierz­
bickich i Benedykta małżonków Kosieradz- 
kich, a to bez względu na stan ich majątko­
wy i pochodzenie szlacheckie; po nich imien­
nicy ś. p. fundatora „Nieczujowie Wierżbic- 
cyM, a po tych synowie ubogiej szlachty pol­
skiej. Tylko w braku powyżej uprawnionych 
mogą być stypendya z tej fundacji nadane 
uczniom niepochodzącym ze szlachty, którzy 
jednak są rodowitymi polakami, po polsku 
mówić umieją i urodzeni są w której z pro- 
wincyj dawnej Polski.

Urodzeni za granicą synowie wygnań­
ców i wychodźów polskich z powodu prze­
stępstw politycznych, uważani będą narówni 
z urodzonymi w grauicach Polski przed roz­
biorowej.

Stypendyści tej fundacyi zatrzymują na­
dane sobie wsparcie aż do ukończenia nauk 
uniwersyteckich lub technicznych, jednak o- 
bowiązi są w ciągu studyów słuchać kursów 
języka, literatury i historyi polskiej i zdać 
z tych przedmiotów egzamin z ‘dobrym postę­
pem, a to w ciągu trzech lat p ; wstąpieniu 
ną Uniwersytet lub Akademię techniczną.

Niedopełnienie tych warunków pociąga
za sobą utratę stypendyum. Kandydaci win-

S Ppdania swoje za pośrednictwem
Wvd7i*ł u ^re^° na nau^  uczęszczają, do
oada rb i *> 15 d o ­pada rb. złoiyó dowody, iż według tego

L. 5690. (6458 3— 3)
Sąd miejsko delegowany Rzeszowski o-

co wyżej powiedziano mają prawo ubiegać 
się o stypendya z niniejszej fundacyi. W ka­
żdym zaś razie załączyć wmni metrykę chrztu 
i ostatnie świadectwo szkolne, a względnie 
świadectwo ubóstwa.
rr , ,  ^  Wydziału krajowego j g jasza ^  w dniach 20 listopada 1884, 23
Królestwa Gal.ey. i Lodomeryi z Wielkiem , * daja m i  { 26 st ia f 88g 0 g o M _

księstwem Krakowskim. j | ie 10 Ked p0{udniem odbędzie się w
Lwów, dnia 25 wrzesuia 1884. | gmat,],u sądowym przymusowa sprzedaż re-

| aluośei pod 1. k. 18 w Swilezy położonej, 
n  i j  j (6887 Z 3) . WB(jie wyk hip. 98 księgi gruntowej dla
Celem nadania stypendyum z fundacji | j katastr Świlcza, dłużnika Tomasza 

imienia Szczepana Mogiły Stankiewicza o j L c ie lw ra  własnej, na rzecz Izaka Holl- 
L0l Zu L ib 200 Złr' Sa ogłasza się mmejszew | (^katza, o 126 zł. 34 et. w. a. z pn„ w pier-

wsajeh. dwóeh. teTminac.h 7.a eeaę ezaa»WLo-

i protokół oszacowania w tut. sąd. registra- 
turze przeglądnąć można.

Bochnia, dnia 26 sierpnia 1884.

L.

konkurs.
B ezw zględne pierw szeństw o do tych

stypendjów służy krewnym męża założycielki 
fundacyi ś. p. Eugenii z Lisowskich Stan- 
kiewiczowej to jest krewnym ś. p. Szczepa­
na Stankiewicza herbu Mogiła, tak po mie­
czu jak i po kądzieli, bądź chłopcom, bądź 
dziewczętom.

Pomiędzy krewnymi ś. p. Stankiewicza 
bliżsi przed dalszymi, a ubożsi przed zamoż- 
żniejszymi będą mieć pierwszeństwo.

wą 604 zł. w. a. lub wyżej tejże, zaś w trze­
cim terminie także poniżej takowej.

Wadyum wynosi 60 zł. 40 ct. w a. 
Resztę warunków przejrzeć można w 

registraturze tutejszej.
Rzeszów, 10 września 1884.

7012. (6451 1 - 3 )
Celem zaspokojenia wierzytelności Za­

kładu kredyt, włość, w kwocie 150 złr. a.w. 
z pn., odbędzie się dnia 12 grudnia 1884 o 
10 godz. rano, w tut. sądzie przymusowa 
licytacja realności pod lk. 54— 154 w Prze- 
nicznikaeh i ołożonej, wedle wjk. hip. 1. 353, 
dłużnika Fedora Kocubej własnej, a to tylko 
poniżej ceny szacunkowej 250 złr. a. w. za 
jakąbądź cenę sprzedaną zostanie.

Wadyum wynosi i s  złr. §“0 crt. a. w. 
Resztę warunków licytaeyi i wyciąg 

tabularny przeglądać można w tusądowej 
registraturze.

Z c. k. sądu powiatowego. 
Tyśmiemca, 20 lipca 1884.

* Chłopcy otrzymać mogą stypendya ztej I M  -eelem ia/pokojenia sumy 936 zł. i 
fundacyi jeżeli uczęszczają do szkół publicz- ^  z odbędzie się na rzecz Joae
nvch. z Domięd^y dziewcząt zaś przedewszvst- ™ <oc\  iqq/, ,nyeh, z pomiędzy dziewcząt zaś przedewszyst 
kiem te, które kształcą się na nauczycielk 
lub też uczęszczają do publicznych łub pry-

r * - - j * ,r~ . i Schmidta w dniu 20 listopada 1884, o go-
Aiem te, kt re _ ą się na nauczycielki ; 10 rano, przymusowa publiczna sprze-

__________  | L. 7013. (6452 1 - 3 )
j Celem zaspokojenia wierzytelności Za- 

L. 8589. (6460 3— 3) j kładu kredyt, włość, w kwocie 150 złr. aw.
C. k. sąd powiatowy w Bochni ogłasza, j z pn., odbędzie się dnia 12 grudnia 1884 o

1500 10 godz. rano w tut. sądzie przymusowa 
Joachima ! licytacya realności pod lk. 63—102 w Przę­

dą ż realności pod 1, 
8 gra.

8 w Słomce 
katastralnej

położonej, 
Słomka o-watnych (przez władzę upoważnionych) za- j w j,

kładów " J f  pobie- i ^  dłużnika Jana Wolfa własnej, na któ-
rad mogą P W .  J® rym to terminie realnośd pow yższa/za jaka
, najdalej do ukończenia 18go roku życia. J koiwiekbądź cenę nawet niżej ceny wy wo- 

Jeżeliby . yc ś p . Stankiewi ■ ; sprzedaną zostanie, 
cza me było k ^ y d a  ow natedy korzystad j C e n a  w y w o ła ilid  w y n o s i  m i  z l  5 0
mogą ze stypendjów iibodzy młodzieńcy po- | oL w. a wadyum wynosi 146 zł. 87 ct. 
chodzenia szlacheckiego, obrządeu rzymsko- | Resztę warunków wyeiąg hipoteczny
katolickiego, uczęszczający, do szkół publicz-;  ----------- —---------------------

nicznikach położonej, wedle wyk. hip 1. 281, 
dłużnika Wasyla Stefaniuka (Antonewa) wła­
snej, a to tylko poniżej ceny szacunkowej 
300 złr. a. w. za jakąbądź cenę sprzedaną 
zostanie.

Wadyum wynosi 15 złr. a. w.
Resztę warunków licytaeyi i wyciąg 

tabularny, przeglądać można w tut. sądowej 
registraturze.

C. k. sąd powiatowy.
Tyśmieoica, 21 lipca 1884.

nyeh ludowych, średnich lub wyższych, lub ; -o^ ^ 8 3 .  (6542 3—3)
też do Krakowskiej szkoły sztuk pięknych. J

Chcący się ubiegać o powyższe ‘ sty- | W l k T l I l l l f ♦
pendya wirVai„ ^ w ? a sw°t''e na r!T ! .... ^  9^obentber 1884 um 10 Ul)r SSormittagS mirb bei ber 2)ireftion be? I !. ©taatg^

..................  igen gedbfung omta=*
R adait?, Fratautz mtb

„ „ , „ abge^olten luerben, beren
, . . , , . . 1  ©rgebni^ ber ©enetjmigung be§ tjo^en f. f. ^derbau^iip ifterium ^ borbebalten blcibt. alg:

dectwo szkolne, tudzież aowody szlacheckie- ] I in ber $efto* ( 76 big 78 1 I 3900 \ . . . .
go pochodzenia a wzg.ędme dowody pokre- j ^ orn l literguaiiidt \ 70 „ 74 l^ ilogram m l 3200 i mJ txxW
wieństwa ze s p bzezep&nem Stankiewi- 1 ~ -  -
czem, mężem ś. p. fundatorki.

Z Wydziału krajowego.
Królestwa, Galicyi i Lodomeryi z Wielkiem 

księstwem  Krakowskiem.
Lwów, dnia 18 września 1884.

L. 28389. (6893 3 -  )
K O N K U R S  

na posadę pocztmistrza przy e. k. u- 
rzędzie pocztowym w Iwoniczu w powiecie 
Krośnieńskim, za kontraktem służbowym i 
kaucją w kwocie 400 zł. z rocznymi pobo­
rami: p łacj za służbę pocztową w kwocie

©erfte ] bon [ 62 „ 64 ) | 250 ) 8 enttter
Slnbote auf bie oben r.ac^ ben borgenommettett $robebruftf)cn approjimatid angefc|ten 

j gefammtcn grudjtmengen ober aucb abgefonbert auf jebe eingelne bem SBerfaufe anźgefe|te 
i Śrudjtgattung, tuobei jebocb erftere Dffcrcntcn ftĄ su berpflicbten ^aben, im gaHe niĄt bie 
| gefammten ^Sertaufgfrucbte i^uen ^o^en Drtg beftattigt merben fotttcu, auĄ uur bie eine ober 
• anbere grudjtgattung, besie^entlicb Stoei gruĄtgattungen ju itbernefymett, tooKen ju r obange=* 

fe^ten $eit t)icramtśi mit bem augbrudliĄeu $eifa§e iiberreic^t merbett, ba§ Dffereitt feitt 
Slnbot ot)ue UnterfĄieb uub ©arautie ber O ualitat unb O uantitat ber ab ben genannten 
^)epofitorien %]t etfaufenbett gruc^tgattungen ftettt, ittbem fid) bie attndberunggmeife augge*« 
febriebenen 2ftengen berfelben erft ttadb bem biJUigen słtbbrufĄe beg ©eftrobeg, beggleiĄen bag 
erl)obene burcbfĄnittliĄe OuaUtdtggemiĄt groffer ober fteiner ermeifen fbntten.

Sebeg Offect muń mit eitter ju iiberfĄreibenben 50 fr. ©tempelmarfe oerfe^eit fein, ben 
5lnbot fiir eiitett metrifdjen 3 entnec ^er betreffenben Jruc^tgattung unb ben fjiernad) entfal^ 
lenben gan^en ^aufbetrag in 3iffetu unb 93udjftaben angefe^t, nebft bem 10% SSabium don

400 zł., za telegraficzną 120 r/J. ryczałtu testerem mit ber ©rflarung emi)ultenf ba^ bem Offerenten bie iBer^anbtunggbebingniffe befannt
|  1 • n i . - s — • ------------1- beuen er fid) uubebingt untergie^t.

ifiłit ber $erfcad)tung ber erfauften fJruĄte faun ber (Srfteljer uaĄ geleifteter ©insa^lung 
ber i()nt fuf^effioe ś^r :3)igpofitton geftellt merbeuben sJJłengeit fofort begiunen, mu^ jebod| ben 
gangen ^aufbetrag (artgfteng big @nbe Se^ember 1884 ooll|tdnbtg eingesap u. bie gefammten 
griidjte ^uuerlafftg big ©nbe aKarg 1885 abgenommeu ^aben.

5Die Offertnerbanbluuggbebtngniffc unb bie IJSrobemufter ber ju Oerfaufenbert griiĄte 
Cbnnen in ber $)ireftiongfan£(ei eingefeben merben.

f. Śtaatggeftiitg*2 )ireftton.
Radautz, am 10 Dftober 1884,

kancelaryjnego 160 zł., i ryczałt miesięcznych 
40 :/J. za codzienne jazdy posłańcze od Igo paź- 
nika do 31 maja, rok rokrocznie z Iwonicza 
do Miejsca.

Podania należy wnieść w przeciągu 
czterech tygodni do c. k. dyrekcyi poczt i 
telegrafów we Lwowie.

Lwów, 25 października 1884.



Licytacye.
L- 10828. (6807 1—3)

C. k. sąd obwodowy w Stanisławowie 
podaje do publicznej wiadomości, źe w spra­
wie egzekucyjnej spadkobierców ś. p. Gott- 
frieda Sertza przeciw Wandzie Szpaczek 
celem zaspokojenia sumy 3150 złr. z pn., 
odbędzie się dnia 24 listopada i 22 grudnia 
lo84, każdym razem u godz. 10 w tut. są­
dzie egzekucyjna sprzedaż przez licytacyę 
nzycznie nie wydzielony eh 2/3 części realno­
ści lk 326/116 w Stanisławowie, dłużniczki 
Wandy Szpaczek własnej, a to wyżej ceny 
Wywołania lub za tęże.

Cona wywołania 1542 złr. 17 ct. 
Wadyum 155 złr.
Reszta warunków licytacyi w tusądow. 

registraturze przejrzane być mogą.
Kuratorem wierzycieli później do tabuli 
mogących, lub którymby z jakiego­

kolwiek powodu uchwała licytacyę rozpisu­
jąca doręczoną byc nie mogła, ustanowiono 
dra Wurzla, z substytucyą dra Bardacha i 
tychże niniejszym edyktem się uwiadamia. 

Stanisławów, 20 września 1884.

L. 44577/83. (6425 1—8)
. c . k. sąd krajowy we Lwowie ogłasza,
2e w sali rozpraw tegoż sądu w celu zaspo­
kojenia pretensyi Towarzystwa wzajemnego
kredytu we Lwowie w kwocie 256 z pn., j *— > * - —
p ę d z ie  się dnia 20 listo,wda, 18 grudnia! Resztę warunków przeglądnąć można 
inrU l ? 2 styCZQia 1S85> kaźdym razem o* w tus. registraturze.

i kowej gminy Horodenka, przeciw Mortkowi 
Karp, pto 119 zł. 4 ct. a. w. z pn., sprze­
daną zostanie połowa nietabularnej realności 
pod J. k. 125 w Horodence w dniach 19 
listopada i 22grudaia 1884, oraz 26 stycznia 
1885, o 8 rano w sądzie tutejszym. Resztę 
warunków przeglądnąć można w tus. regist­
raturze.

Z c. k. sądu powiatowego.
Horodenka, 17 września 1884.

L. 8146. (6939 2 - 3 )
W sprawie egzekucyjnej gminy Horo- 

deńki przeciw Nusymowi Sussmannowi, o li­
cytacyjną sprzedaż realności pod 1. k. 157 
w Horodence pto 74 zł. 40 ct. w. a. z pn., 
sprzedaną zostanie nietabularna realność pod 
1. k. 157 w Horodence: w dniach 19 listo­
pada i  22 grudnia 1884, oraz 26 stycznia 
1885, o 8 rano, w sądzie tutejszym. Resztę 
warunków przeglądnąć można w tus. reg is t­
raturze.

Z e. k. sądu powiatowego.
Horodenka, 17 września 1884.

L. 8145. ~  (6940 2 - 3 )
W sprawie egzekucyjnej kasy pożycz-1 

kowej gminy Horodenka przeciw Mikołajowi ‘ 
i Annie Jaremowiczom pto 37 zł. 20 c t , w * L*

djen btefer 23efdf)etb aug ma§ immer fur etnem 
©runbe nidjt gugefteHt Werben fonnte, fotoie 
aHe ©(dubtger, metdje nadj 2lugfertigung beg 
btegbe^ugltdjen £abutare£trafteg bag $fanbred)t 
an ber fragltdfjen fHealitdt ertangt tjaben mur* 
be junt (Surator dr. Moritz Braun tn Brody 
ernannt.

Brody, bcn 29 Sluguft 1884.

L. 4646. (6879 3—3)
Podaje się do powszechnej wiadomości, 

że celem wydobycia pretensyi c. k. uprz. 
Zakładu kredyt, włość, we Lwowie w kwo­
cie 118 złr. 25 ct. w. a. z pn., sprzedaną 
zostanie w drodze publicznej licytacyi real­
ność włościańska dłużnika Iwana Wełyki- 
czołowik własna, w Hujozu pod 1. d. 82 po­
łożona, ciało tabularne stanowiąca, na 350 
złr. w.’ a. oceniona, na terminach 18 listo­
pada, 9 grudnia i 30 grudnia 1884 każdym 
razem o godz. 10 rano.

Akt zastawnego opisania i warunki 
licytacyjne, przejrzeć im żńa w tut. sądowej 
registraturze.

C. k. sąd powiatowy.
Rawa, 30 lipca 1884.

* J-iuu ;u V  ---
a- z ?“ •> zostanie nietabularna ' , u - *• « powiatowy w p n t . ,
realność pod 1. k. 449 w Horodence: w dniach f w g a rn ia , że na dniu 13 l iL „ A kow,8kn ztt'
1 9 listopada i 22 grudnia 1884, tudzież 26 d“ 'na 1884 i 15 stycznia 1885 T //’ 8 g rn‘

stycznia 1885, o 8 rano w sądzie tutejszym. rano przymusowa nuhlf razem
p a«zte warunków przeglądnąć można I edaż połowy realności pod i t  Q i sprze_"■ • •_ w Płonny

, - — stycznia ... v
do a' ^  przed poŁ, przymusowa licytacya 

Adama Prześlewicza, wedle dom. 116, 
n. 17 haer. należącej połowy real- . 

fia t  pod w0 R wowie położonej, | R*
^nJ^tóryeh dwóch terminach realność ta *

Z c. k. sądu powiatowego. 
Horodenka, 17 września 1884.

, . . , (m i  z -* )
w  sprawie egzekucyjnej kasy pożycz- 

Horodenki przeciw Petrowi, -»vx»cu uwocu teriiijuauii nsamuBo ta j  • T’ minV Horodenki przeciw Petrowi 
tylko wyżej ceny wywołania 1683 złr. l ubj Ko^ej  gm j 50 z} w a> z pn ? sprze_
Przynajmniej za tę cenę, zaś na trzecim ? onDeilL tan ie połowa nietabularnej real- 
terminie nawet niżej ceny wywołania 1683 daI)a z , p k> 1091 w Horodence, w dniach

sprzedaną zostanie, że jako wadyum i bos®1 P° , j grudnia 1884, oraz 26
kwota 170 złr. złożoną być ma, akt oszaco- iy . Pjg  5, o 8 rano w sądzie tutejszym.
wania i warunki licytacyjne w registraturze j s yczn_L® . Warunków przeglądnąć można
8%dowej przejrzeć lub odpisać wolno, n a r e - .• rPo-istraturze.
SZCle, że dla wszystkich tycb, którzyby po j w tus. re g -^  ^ ĝ du powiątowego.
^ydaniu wyciągu tabularnego to jest po dniu \ j j orodenka, 17 września 1884.

---------------  (6960 2 - 3 )
rplem zabezpieczenia żywności dla ta- urnyo*ąc« * Muwoau ao- | bfltóB {  nn r()k lg85j 0(ibędzie

rażone być nie mogły adw. dr. Krzyżano , ^ńow ych^w jęz^  ^  ^

- «  Płonny 
położonej, dłużnika Michała Szyjki własnej, 
się? odbędzie.

Resztę warunków przeglądnąć można 
w registraturze.

Bukowsko 15 sierpnia 1884.

Ul

wierzyciel konkursowy, powinien takową, 
chociaż by o nią spór był w toku, zgłosić 
w tym sądzie obwodowym lub w e k .  sądzie 
powiatowym w Podhajcach, wedle przepisu 
ustawy konkursowej pod rygorem zagrożonych 
tamże szkodliwych skutków prawnych przed 
upływem 30 listopada 1884, i podać ją na 
terminie na dzień 21 grudnia 1884, o go­
dzinie 10 przed południem, w c. k. sądzie 
powiatowym w Podhajcach wyznaczonym, 
do uznania płynności i oznaczenia prawa 
pierwszeństwa.

Wierzycielom, którzy się zgłoszą ze 
swemi pretensyami, przysłużą prawo wybrać 
na tym terminie w miejsce dotychczasowe­
go zawiadowcy masy zastępcy onego i człon­
ków wydziału wierzycieli i inue osoby po­
siadające ich zaufanie.

Na terminie tym ma być usiłowane 
przeprowadzenie do skutku ugody w myśl 

68 ustawy konkursowej.
Dalsze ogłoszenia w toku rozprawy 

konkursowej, umieszczane będą w części u- 
rzędowej „Gazety Lwowskiej44.

Z c. k. sądu obwodowego.
Brzeżany, dnia 15 października 1884.

wyciągu tabularnego to jest po 
28 lipca 1883 rzeczowe prawa na wspomni a- ?

połowie realności nabyli, lub którymoy j 
Uchwały sadowe, niniejszej sprawy egzeku- j L. U b . 
cyj&ej dotyczące z jakiegobądź^ powodu do- {P&A- # uun luugij auw. ui. Jxrzyzano ; sąaowycii 
jSki kuratorem, a jego zastępcą adw. dr. ! się w tym sądzie dnia 31 października 1884, 

ńl mianowany został. jo  godzinie 10 przed południem, publiczna
! licytacya przy której będą podane ceny wy- 
1 woławeze, za porcyę chleba razowego 560 

(6737 2—3) grabów wagi 5 ct., za porcyę ciepłej stra-

 łl CłUJ liVUk> 1.
Lwów, dnia 20 września 1884. 

L ■ 6164.
C  l r  • i \ \ j  l t i  l U  O l  ”  - ' O *  -

- ie  e g Ż 8 t „ 3  Powiatowy w J asle w spra. wy JO ct.
chałowi i A nS e’ Giez łd z ilr ‘t,ilbaum pko M i' 1 ^ a<iyum wynosi 250 zlr. 
ct. z pn, przeprowadzi < 1° pto z^ ^0 Lrody, dnia 19 września 1884.
publiczną przymusowa t  tu'«jszym sądzie _ _ _ _ _
pod I. k. 244 w Ko}"% sprzedaż realności, L- 51®5- (6901 3—3)
daJ|cejsięzdomij d^wn^Cacil Poioźonej5 «kła- ] . °* sąd powiatowy w Sanoku zawia-
t^rminacb, dnia 28 n i piacu wtrzech j dalf ia- 6 na zaspokojenie wierzytelności
nia 1884, o god/ i f zdz' m s top. 22 grud-.?* k. uprz. gali>,  ZakładuJ kred L włoWt we 
^ n o s i  ISO ?ir ^ riiUo ^ ena szacunkowa "Wome w kwotach 19 rat po 9 i 32 złr.

Akt zajęcia n - um 13 zł. 7 V ’ °ńbędzie się publiczna sprzedaż re
cytacyjne, moźn« ilC0W'atliA i warunki li- al^ se, . pod l. k. 24 w Zasławiu położonej, 
sądowej. Przejrzeć w registraturze wyK “ JP« 1. 12 objętej, dłużnika Jana Kar-

5  tut. sądzie w dniu 4

Wyroki prasowe.
(6469)

Sm S^amen ©eiucr 3ftaje[tat be3 ^aiferg! 
t  *• SanbeSgeriĄt SDBien ais ^rc^gcriĄt 

bat auf Sltttrag ber f. f. ©taatSanmaltfĄaft 
erfattnt, bafe ber Snljalt bei§ in ber 5łr. 19 
ber pertobifdjett 5Drucffc§rift „UttberfalfĄte 

. beutfdje 2Borte“ bom 1 Dctober 1884 enl^aL 
| tetteti 21rtifel3 mit ber ^luffĄrift „Ueber beu* 
! tfd ê $o!iti!“ in ber ©telle bon giebt 

feine anbere Slufgabe fiir OefterreiĄ“ bis 
„uber ttjre 9tidjtigteit troftet" baS SSerbre^en 
naĄ § 65 lit. a ©t. ©. begriinbe, unb eg mirb 
naĄ §■ 493 ©t. O. bag SSerbot ber SBei- 
terberbreitung biefer $)rucffdjrift auggefprochen.

Bien, am 3 October 1884.

L. 49 638. (6904 3— 3>
C. k. sąd krajowy we Lwowie otwiera 

nimejszem konkurs na wszystek ruchomy 
jakoteż na wszystek nieruchomy, a w krajach 
w których obowiązuje ustawa konkursowa z 
dnia 25 grudnia 1868, nr. 1. D. p. p p0| 0.
żony majątek Komana Pilawskiego, krawca I (6488)
we Lwowie, przy placu maryaekim nr. 6. j t. !. SanbeSgeriĄt a(« Strafoericfit

Kierownictwo tego konkursu poruczaiin  SPrug auf Slnttag ber (. (. ©taatgan* 
. k. aaju.!Ktoyri sąd. Bortnikowi i mnltfcbaft mit hem. — ut:zicv j ui vuv uui *4*inug uer i- t. i&taatgan^

się panu c. k. adjunktowi sąd. Bortnikowi j waltfĄaft mit bem ©rfenntnifje bom 22ten
jako komisarzowi konkursowemu, zaś tym cza-! ©eptember 1884, g . 28398, bie SBeiterber^
sowym zawiadowcą masy ustanawia się pana * o - n —
adw. dr. Srokowskiego wzywając zarazem wie­
rzycieli, aby po przedłożeniu dokumentów służą
n r r r » V i  fJ r\  w , t i l r n r . . i v . ; «  : _ U  --------i - -

v x --------------------- « « « «  a iuzą
cych do wykazania ich pretensyj, poczynili
swe wnioski co do zatwierdzenia tegoż, lub 
ustanowienia innego zawiadowcy masy i te ­
goż zastępcy i aby przedsięwzięli wybór wy­
działu wierzycieli,w którym to celu wyzna­
cza się termin na dzień 6 listopada 1884, 
o godzinie 10 przed południem, w b iu m o ll. 
sąou tutejszego.

,  , iwum uci —
brełtuug ber ©rucffĄrift „OefterrciĄifĄer 
beiter!alenber fur bag Śa^r 1885. Sm ©elbfL 
berlag bon ^ a r l  33e^r in ffteid)enbetgu toegen 
ber Sp^orjgmen naĄ ben §§ 302 unb 805 
©t. ®., megen ber ?lrtifel „®cfĄidjtlidje 
blidew, „2)ie Slrbeiterbemegung in 2)eutfd)lanb 
unb Defterreii^ 44 unb „(Sin fragm ent" nacb 
§ 302 ©i. enbltcb megen beg ©ebidjteg 
„^)ie SKabr^eit im ^ampfe mit Biige unb Un- 
berftanb“ nadj §. B05 ©t. ©. berboten.

Tac,ii. sad powiatowy.
Jasło, dnia 12 wnraz*.;. ic«dnia 12 wrześuia l  884.

> (6937 2—3): _•—j ^u /.ii.
, s^dzie powiatowym w Haliczu od- 1 . Kuratorem niewiadomych wierzycieli

ęUZie Slft TO 9 A ____i . l _ , ------------- 1 i jOSt L u d w ik

 W ł ł W h  W  t u  u .  , r  " * 4. U ł Z
j listopada 1884 o 10 godz. 10 rano a 
i niżej za jakąkolwiekbądź cenę. 
j Cena wywołania 250 złr.
* Wadyum 25 złr.
■  m ew iaaom ycn W1powiatowym w rian  j est L,ldwjk Zwierzyński

^ d z ie  się w dniach 30 października, i Bliższe warunki licytacyjne i wyciąg
i 16 grudnia 1884, zawsze o godzini ^  k g .^  grunfcowyeh d o  p r z e j r z e n i a  w sądzie

ran« ™ Sanok, dnia 16 września 1884.
10 rano w sprawie Zakładu kred. w^ ? ‘ 
^  likwidacyi przeciw Hryniowi r ^ 0llarcz®“, 
względem zapłaty 5 ra t po 6 zł. 50 ct. a. •> 
tudzież — 31  10346.— w, reszty kapitału 45 zł. 45 ct. a. w. ; ^ l* f . tn^ Ilmdv^mtrb
2 p u , publiczna sprzedaż realności w Ma- I f . ; ' ^^rfggertd jte  tt V
ryampolu pod 1. kons. 127/18 położonej, e ia - , J almt gegeben bab tn 
la tabularnego nie stanowiącej Cena wy wo - b e t  t  f. ł>nb ofierr. §bpot^efcnbauf ttt ©ten
łan ia  ------ : i r A  1. - - i i i  ' Ł>° , °
. ; ---------- initi O LO i i  u YY ; UUCJ. VT3U«, Y* j  T? V I   .| * v o .  Iłl HAłltł
ania wynosi 150 zł. wadyum 15 zł. a w. ? i  5̂  “ esie Margulies & cons. pto 970 fl 

Resżtę warunków i akt oszacowania 2 .ty* bie Bi^itation ber 91ealitdi
Wolno w tusądowej registraturze przeglądnąć. o a9l 828 iit Brody, bei brei SEeruttnen 

Halicz, dnia 24 sierpnia 884. “ ...

L- 8147. (6938 2— 3)
 W sprawie egzekucyjnej kasy pożycz-

,   , WU VhVl
i am 4 ilłobember, 5 Żegember 1884 unb 10 
i Sanuer 1885 urn 10 Uljr bemihigt wurbe.

£>er ^[uśrufgpretg ift 7875 fl. 50 fr. 
bag S3abtum 7877 o. SB. g iir ahe jene wel*

L. 20790. (6945j
O B W IE SZ C Z E N IE  LIC Y TA CY I.

Celem wydzierżawienia poboru podatku konsumcyjnego od mięsa w okręgach 
dzierżawnych niżej uwidocznionych na rok 1885 z milezącem przedłużeniem dzierżawy 
na dalsze dwa lata 1886 i 1887, lub bezwarunkowo na trzy lata, t. j. na czas od 1 sty­
cznia 1885 do końca grudnia 1887, odbędzie się w c. k. powiatowej Dyrekeyi skarbu w 
Brodach w dniach i godzinach niżej poszczególnionych publiczna licytacya.

Oprócz ustnych przyjmuje się także i pisemne nadaże za pomocą po formie 
wystosowanych, marką stemplową na 50 ent pierwszym wierszem przepisaną zaopatrzo­
nych ofert, które mają być najdalej do 2 godz. po południu w dniu poprzedzającym ustną 
licytacyę na ręce naczelnika e. k. powiatowej Dyrekeyi skarbu w Brodach wniesione.

Telegraficzne nadaże wyklucza się bezwarunkowo.

Okręg dzierżawny
klasa

taryfy
Przedmiot

dzierżawny

Cena
wywołania Wadium

Licytaoya odbędzie 
się od godz. 8 rano 

do 2 z południa, 
dnia:

Miejsce prze­
prowadzić 

się mającej 
licytacyizłr. ct. złr.

Jezierna III.
pobórpodatku 
konsumcyjne- 
go od mięsa

1560 12 157 10 listopada 
1884

w c. k. pow. 
Dyrekeyi 
skarbu 

w Brodach.Sassów dtto. dtto. 1100 48 111
Krvstvnopol dtto. dtto. 1685 88 169 11 listopada 1884

.top! dou \ maiticnart mu oett isrfenntmljeu bom 22 ©ep* 
Weuie przepisu ustawy i*:akKf ŝ ® 3vcPh ,kut- tember 1884, 8 8 - 28399 unb 28524, bie 
gorem zagrożonych tamże szkodli wy dQia , ^ e| tcrberbrettuttg ber 9iacf>mtttaggauggabe ju r
ków prawnych przed upływem 19 g ń 7 i 9lt 252 ber Seitftbrift „^ofttif“ „Oeska Po- 1884, i podać ją na terminie —rł. riV :„ -i nesr* " *   . . . . .  w s i  #fWUU1, „vesKa Fo-

ui‘ .“ ." “ 7 0  „r/ed  polud- l .t ik a ' Bom 17 Scpttmbct 1884 rocgeit be« stycznia 1885, o godzinie 10 P • śei ; artłteIg yytrżnosti t  Liberci“ nad) § 300
mem, wyznaczonym do * aP7 hociażby @t. ®., bann bet Sftad&mittaaSauSgabe ju t  
oznaczenia prawa pierwszens ^ ?5g be( g ejtf ^ rift „Narodm lis ty“ nom
nawet o m ą spor już był w jto czW  1884 wegen ber 2£rti!el „Ceska

Wierzycielom, któizy zf  ° * wybrać skola v Liberci a ve Vidni“ ttnb „Co zazili
Bwemi pretensyami, pt-T̂totwhezasowego T Praze“ nai) §• 302 @t. @ Berboten. na tym terminie w miejsce dotyc. i_ - |nnków
zawiadowcy masy, zastępcy onegoczłonkbw
wydziału wierzycieli inne osoby, y ^  j  j SanbeggeriĄt alg ©trafgertd^t
ich zaufanie. n . rnlivm do wyka- fu ^ ra g  §at auf Slntrag ber f. f. ©taatgan*

Na term inu,  ̂ wyZQp\ĉ  ^ ^ „ ^ te liio śc i. — «•zacia płynności zgłoszonych wierzytelności, foa ltfc fia^^m U ^ U
ma byc usiłowane przyprowadzenie do skut- ©pptember 1884 RR s* cS?
ku ugody w myśl §. 68 ust. konkursowej. Brcg u„Ql 1  ^
, , Bals ze ogłoszlnia w toku rozprawy obcan44
konkursowej, umieszczane będą w „Gazecie %v tm §  „Obcanska rovnost a n lt ! bê

Lwów, dnia 24 października 1884. berboten. m ^  ^  ©.

L. 438. (6953 1—3)  _ _
C. k. sąd obwodowy w Brzeźanach o-*' - — J-i .Irnlnrialr cinjv. uunnunnj ..  — f f Rorth 8 ’*C%

twiera konkurs na wszelki gdziekolwiek się spt(Ig bat auf* atntrnu jIfi * . ® ira faerid^t in
znajdujący ruchomy, jak. też na nieruchomy j ^ aft mit ' ~  “ “8, » «  f t Stat4anroatt=
a w krajach w których obowiązuje ustawa J 884 R 287Qfi i - f f f  Bom 24 ©eptemficr
konkursowa z dnia 25 grudnia’  1868 nr. 1 28̂ 9? ; » i te rb f r J r e i tS a  hH
dz. pr. p. położony mająlek Sary Lei Plnk 186^ 1 * 3ir. 32 J „ ” ‘9ani  b«
kramarki w Zawałowie. „5 *  l0t& n a¥  .R u r © i t . S 9" ?-..........................................  MĄ ben §§ 63 unb 305 ®««atton“ - 'cuuanon44

vmi ys 63 unb 305 ©t. ©., megen ber — *V“- " ń io tn o  teeo koukursulporuczamy ^rtifel „^teactiondre ©ttmmen itber §erm aun
, powiatowemu w Podhajcach, @tefimaĄeru, M n  S3eitrag jur ofterreidjifd)en

c> t  otinnwi Roszkiewiczowi jako korni- $rbeiterbemegung“ unb „^on  9łafj unb g eru44 
pan T̂Of konkursowemu, zaś tymczasowym nać) § 300 ©t. ®., eubliĄ megen ber SCrtifcI 
Z w iad ow ca masy ustanawiamy p. Jana Ma- n5lu§ @nropau unb „ifiotiseu44 nać) § 305 nasterskiego właściciela realności w Zawa- ^nasterskiego właściciela realności w Zawa- ®. berboten 
łowię, wzywając zarazem wierzycieli, aby po j * 
przedłożeniu dokumentów służących do wy-
kazania ich pretensyj, poczyniliaswe wnioski 1 ® aa f f e flnhr8ncriAł sn »

lub ł o w i e n i a  auf t e r a g  * ber (. f. S a n m a Ł f t  S  
bem ©rfenntniffp nnm 5n le-ui....r 'T „ l .  mu

c . k. powiatowa Dyrekcya skarbo. Brody, dnia 24 października 1884.

Gazeta Lwowska Nr. 251 z dnia 30 października 1884 r.

. ♦ W  V V U

i berboten.j Ktokolwiek chee wystąpić z jaką bądź i 
1 preteusyą do wspólnej masy rozbiorowej jako ;



Rozmaite obwieszczenia.
L. 3770. (6524 1—3)

Ponieważ według podania Reginy S i­
wiec, Wojciech Siwiec syn Marcina, a wła 
ściciel gospodarstwa pod 1. k 100 w Kuro­
wie przy Siemieniu, żonaty i ojciec dwojga 
dzieci, jeszcze przed 35-latami wydalił się 
z gminy, nie wiadomo dokąd i żadnej dotąd 
wiadomości o nim nie ma, przeto c. k. sąd 
obwodowy w Wadowicach wzywa niniejszem 
Wojciecha Siwca, oraz wszystkich tych, któ- 
rzyby wiadomość o życiu i miejscu pobytu 
jego posiadali, aby o tern tutejszy sąd o- 
bwodowy, lub też ustanowionego kuratora 
M ichała Kwaśnego w Kurowie zawiadomili, 
po upływie bowiem jednego roku od umie­
szczenia trzeciego edyktu w Gazecie Lwo­
wskiej, a w szczególności z końcem mie­
siąca listopada 1885 r. rozstrzygnienie pro­
śby o uznanie Wojciecha Siwca za zmarłe­
go nastąpi.

Wadowice, dnia 23 sierpnia 1884.

L. 13226. (6627 2— 3)
C. k. sąd obwodowy w Tarnopolu u- 

wiadamia z życia i miejsca zamieszkania 
niewiadomego Hersza Gołogurera i niewia­
domych z imienia życia i miejsca zamie­
szkania spadkobierców jego£j że Salomon 
Ochs przeciw nim pod dniem 24 września 
1884, 1. 13226 wniósł pozew o wykreślenie 
sumy 508 zł. polskich ze stanu Czernego 
realności pod 1. 129/b w Tarnopolu i że dla 
nich kuratorem tutejszego adw dr. Mantla 
z substytucyą p. adw. dr. Weissteina usta­
nowiono.

Wzywa się przeto Hersza Gołogurera 
i jego spradkobierców, by możliwe środki 
obrony ustanowionemu kuratorowi udzielili, 
lub sądowi innego pełnom ocnika wskazali, 
gdyż w razie przeeiwuym sprawa ta wedle 
ustaw z Kuratorem przeprowadzoną będzie.

Tarnopol, 30 września 1884.

L. 10062/pr. (6948 2—3)
Obwieszczenie.

Na mocy §. 15 ordynacyi wyborczej 
powiatowej rozpisuje się nowe wybory do 
rady powiatowej w pow iecie:

1. Złoczów;
2 Nadworna;
3. Żywiec;

i wyznacza się dzień wyboru dla grupy 
gmin wiejskich na 2 grudnia, dla grupy 
gmin miejskich na 5 grudnia, dla grupy 
najwyżej opodatkowanych z kategoryi prze­
mysłu i handlu na 9 grudnia, dla grupy 
większych posiadłości na 12 grudnia bieżą­
cego roku.

Wybory te odbędą się w miejscach u- 
stawą przepisanych (§§. 12, 13 i 14 ord. 
wyb pow.),

Wyborcom wydane będą karty legity­
m acyjne, zawierające bliższe oznaczenie 
miejsca i godziny, w których wybory odbyć 
się mają.

Do rady powiatowej w powiecie:
1. Złoczowskim;
2. N adwórniańskim ;
3. Żywieckim; 

wybierają:
grupa p i e r w s z a  większych posia­

dłości :
ad 1) i 2) ośmiu (8) członków; 
ad 3) dziewięciu (9) członków; 
grupa d r u g a  najwyżej opodatkowa­

nych z kategoryi przemysłu i h and lu : 
ad 1) i 2) —
ad 3) jednego (1) członka ; 
grupa t r z e c i a  miast i miasteczek: 
ad 1) i 2) sześciu (6) członków; 
ad 3) czterech (4) członków; 
grupa c z w a r t a  gmin wiejskich: 
ad 1) 2) i 3) dwunastu (12) członków. 

Z Prezydyum c. k. Namiestnictwa. 
Lwów, dnia 24 października 1884.

L. 13144. (6936 2 - 3 )
C. k. sąd powiatowy zawiadamia nie­

wiadomego z miejsca pobytu Gustawa Ja- 
elnela, że przeciw niemu i Władysławie Ja- 
elnelowej wuiósł Abraham Urbach skargę de 
praes 18 października 1884, 1. 13097, o za­
płacenie kwoty 44 zł. 20 et. w skutek cze­
go termin do rozprawy drobiazgowej na 
dzień 7 listopada 1884 o godz. 9 przed po­
łudniem wyznaczonym, a kuratorem dla te­
goż pozwanego adw. dr. Grudziński usta­
nowionym został, z którym rozprawa prze­
prowadzoną będzie.

Wzywa się zatem Gustawa Jaelnela, by 
albo osobiście do rozprawy stanął, lub ku 
ratorowi środki obrony udzielił, lub teź in- 
nnego obrońcę sobie obrał, gdyż z zanie­
dbania tego skutki sam sobie przypisać bę­
dzie musiał.

Chrzanów, dnia 23 października 1884,

L. 6160. (6662 2—3)
C, k. sąd powiatowy w Peczeniżynie 

ustanawia w sporze sumarycznym Jankla 
Homera przeciw z miejsca pobytu niew iado­
memu Józefowi Bojczuk pto 111 zł. w. a. z 
pn. Antosia Kłymiaka z Berezowa wyżnego 
kuntorem  pozwanego, któremu pozew de 
praes. 3go września i834, 1. 6160 sie do­
ręcza. *

O tem zawiadamia się Józefa Bojezu- 
ka z wezwaniem, by kuratorowi swemu do­
starczył potrzebnych środków dowodowych, 
lub innego pełnomocnika sobie u stanow ił; 
w razie bowiem przeciwnym spór niniejszy 
z kuratorem powyż wzmiankowanym prze­
prowadzony zostanie.

Peczeniżyn, 7 września 1884.

L. 2410. (6634 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Kozowie za­

wiadamia niewiadomą z miejsca pobytu Jo ­
annę Buczyńską, że galic. zakład kredytowy 
włościański uzyskał przeciw niej nakaz za­
płaty pto 21 rat po 12 zł. i jednej ra ­
ty na 12 złr. 16 cnt. z pn. —  ̂ tu­
dzież, ź i ustanowiono dla niej na jej od­
powiedzialność kuratorem Józefa Lenartowi­
cza z Taurowa, któremu swoje środki obro­
ny ma udzielić, gdyż inaczej szkodliwe 
skutki sama sobie przypisze.

C. k sąd powiatowy.
Kozowa, 30 kwietnia 1884 r.________

Doniesienia prywatne.
N A J L E P S Z Ą

na Papie^
j e i t  p r a w d z i w a  b i b n ł k a

LE K L O N
Wyrobu francuzkiego

Firmy CAWLEY & HENRY w Paryżu 
Przed naśladowaniem się ostrzega.
Ta bibułka tylko wtedy jest prawdziwą 

, gdy każda jej ćwiartka nosi stempel 
LE H 0 U B L 0 N ,  a każde pudełko 

' zaopatrzone jest poniżej znajdującą1 
się marką ochronną i podpisem.

G o n c u rs .
Durcb die Munifizenz der lóbl. israeli- 

tis hen Alliance in Wien sind 25 Stiftsplatze 
fur isr. Knaben, welche sich dem Hand 
werke widmen, und zu diesem Behufe auf 
Kosten der Stiftung bei einem Handwerker 
untergebracht werden wollen, fundirt worden.

Zum Zwecke der Besetzung dieser 
StiftuDgsplatze wird hierm it Seitens des 
Comites der yereiD. Marcus Bernsb irr’sćhen 
Stiftungen zur Untersttitzung und zum Un- 
terrichte israel. Handwerker kund gemacht, 
das 5 dieser Stiftungsplatze an israel. Kua- 
ben aus Lemberg, und 20 an solche aus 
dem ganzen ttbrigen Gebiethe, unseres Kron- 
landes (Galizien) zu yerleihen sind.

Bewerber aus Lemberg haben ihre 
Gesuche an das Comite der Bernsteinach en 
Stiftung, zu Hiindeii des Yorsitzenden Herrn 
Rabbiners und Predigers B. Lówenstein bis 
zum BO Noyember 1884 und die Bewerber 
aus der Provinz mit demselben Termine, bei 
dem isr. Cultus Gemeinde Yorstande ihres 
Heimathsortes zu iiberreiehen.

Den Bewerbungsgesuchen ist beizu-
legen :

I. Der Geburtschein, enthaltend den 
Nachweis des zurtickgelegten 14ten Lebens- 
jahres, und Zustandigkeit nach Lemberg 
resp. zu eifler andern galizischen Gemtinde

II. Armuthszeugniss, enthaltend den 
Nachweis dass weder der Bewerber, noch 
dessen E ltern das Lehrgeld fur ihn bezah- 
len kónnen.

III. Revers des Yaters oder der Vor- 
mundschaft dass die Yertretung des Knaben 
in Betrrff dessen Verhaltnisses zum Meister, 
mit Yermeidung jedes eigenm achtigen Ein 
schreitens dem Comite uberlassen wird, und 
dass dem Knaben, die ihm vom Comite an- 
zuaeisende Unterriehfsanstalfc zu besueben,
obliegen wird.

IV. Arztliehes Zeugaiss uber die Ge- 
sundheit und yollkommene Tauglichkeit zum 
HaDdwerke.

Y. allfallige Zeugnisse tiber absolvirte 
Volksschule, da solche unter sonst gleichen 
Verhaltnissen dem Bewerber das Vorzugs- 
recht sichern.

Schliesslich wird yerlautbart dass nach 
dem Wunsche der isr. Alliance in Wien zu- 
nachst aus folgenden Gemeinden je 2 Zóg 
lingę aufzunehinen sind.

Brody, Drohobycz, Jaroslau, Kolomea, 
Sambor, Rzeszów, Stanislau, Stryj, Tarnów 
und Tarnopol. Sollteri sich nicht je 5 Ge- 
eignete in Lemberg oder je 2 aus den ge- 
nannten Gemeinden finden, dann wird die 
fehlende Zahl aus den andern Gemeinden 
Galiziens entnommen. Es konnen daher aueb 
Bewerber aus andera Gemeinden sofort 
einschreiten.

Das Comiie der yereinigten 
Markus Bernstein’schen Stifrungen.

(6881 2 - 3 )
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Węgiersliep I l i u  jeżdziecliego
LoĄ ,  „  

p o  1  z ł e .  w .  a .
c i ą g n i e n i e  d . 2 0  lu te g o  1 8 8 5 .  
I lo ś ć  lo s ó w  w y g r a n y c h  1 0 .0 0 0

mianowicie 1 na 50.000 złr. w. a.
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20.000
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3.000
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O Losy są do nabycia w Administracyi 
„Gazety Lwowskiej4. — Na prowincyę za O  
przesłaniem kwoty I  z ł .  1 5  © L , z któ- 

5*? rych 15 et., przypada na porto i rekomen- 
CiP daeye przesyłki. $

o o ó b o d o o + o o o o o ? ' :

a n tom  m m m
przedtem J, Niemirowskiep następcy

w e L w o w ia , R y n e k  1. 3 9
p o le c a  n a  p o r ę  z i m o w ą  w  n a j ­

w i ę k s z y m  w y b o r z e

" W  ©  ł  JC1  O
na pończochy i skarpetki

1 dekagram po 4, 5, 6, 8 i 10 ct.
Towary drobiazgowe, guziczki do ubrań 
damskich i m ęslich i wszystkie w za­
kres tego handlu wchodzące artykuły,
p o  c e n a c h  n a j u m ia r k o w a iis z y c h ,

(6550 6 -  6)

Sm Sftonate SebntiU* bel Sa^te§ 1885 finbet in SBiett bic

VII. regelmafjige ber ©enerafoerfanintlung
ber

Oest er r eieh isc la -11iigar isclien Bank
ftatt.

$)te ftimntberedjtigten Slfiioitare *), ineldje ber ©eneralberfauttnlung ber ofterreidjifcfj 
attgarifdjen 93attf fur bal $at)r 1685 a ll Slłitgliebcr attgeljórett tuotten, tuerben eingelaben, 
fpateftcnl bil S m u ttag  bett 30tcn Stfobentlict* 1 8 8 4 ,1 2  U i)X § t u a n § i g  a u f
i - ^ r en  ^ a m e t t  t a  u t en be, u o r  be t u  S u i t  1884 b a t i r t e  $1 Et te rt b e r  Dcf t er= 
r e t d) tf Ą = un g ar tf cĘ e n 93 a n f fammt ©ouponlbogen bet ber §auptanftalt ber 93anf in 
SBien ober tu 93ubapeft ober bet einem gtltale ber 93anf gu ^interfegen ober oinfutiren ju 
taffen.

Sagelorbuuug, O rt unb <£?tunbe ber regelmafeigen Sa^relfitiung ber ©eneraloerfam* 
ntlung tuerben ben SUttigfirbern berfetben mitetft ^unbntac|ung in ben gu 2Bien unb Sn= 
bapeft erfĄeineitben 9tmtlbt(ittern rcdjhrittg befannt qegeben tuerben.

S B le t t ,  25 Dftober 1884.
OESTERREICHISCH - UNGARISCHE BANK.

A. M o s e r  
Gouverneur.

S t e r n
Generalrath.

L e o n h a r d t  
Generalsekretar.

*) Artikel 14 ber ©tatuten ber bfterreidjifdj^ungarifĄeit 33aittr Sttinea 1: Sin ben ©eneraluerjammlungen 
ber ofterreidpfd^ungarifdjen sJ3ant Eonnen nur bfterreidjijdje unb uitgarifĄc ©taatlangebo  ̂
rtge tf)eiluefjmen.

Artikel 15 ber ©tatuteu: S3on ber Kjeitna^me ait ber ©enerafoerfammlung ift aulgejdjtojfen:
a) mer niĄt im SSodgenujfe ber burgerti^en 9ted)te ftel)t, iuSbefoubere ouĄ 2)erienige, 

iiber beffen SSermogen oa§ ^onturluerfabren eroffnet tnorben ift, bil §ur SSeenbtgung 
belfelben:

Artikel 18 ber fefafuten: ^ebel SOłitgticb ber ©eneralueijammluug faitit nur in eigener Spe.,...........
niĉ t burd̂  eiiteit SSebollmijc&tigtęu erfĄetnen uitb but bei SBeratfjuugen unb ©nt[d&e'ibunflen, 
and) łneittt el iit mebrereu Sigenlcbafteu an beu SSeiebanbtungen tfjcitmfjTtien toftrbb, nur 
etne ©timme.

Artikel 19 ber ©tatuteu: Sauten Stftien auf jurifttfdje Ŝerfoueit, auf graueu ober auf mefgere
nebmer, fo ift Ś)erjeuige bereĄtigt, in ber ©eucraloerfammluug erfdjeiueu unb bal 
©timmredjt auljuitbcu, hieldjer ftcfj mit eiuer SSottutadjt ber 2lfticnetgeutl)umer, fo ferne 

biefe ofterreid)ifd)c ober ungarifde 6 taat!augcl)brtge fhtb, au t̂ueift. 33eooIIinad)tigte miiffeu 
aber mit Stulua^me bel Slfttcnbefikel ifireit perfonltd;en ©igeufdbafteu uaĄ ( t̂rtifel 14 
unb 15) fatjig fetn, an ber ©enerawerfammluug t()ei^uuebmeu.

(7076)
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C. Ł
O G Ł O S Z E N IE .

Z dniem 1 listopada 1884 zmienione zostana dotychczasowe taryfy 
kolei państwowych i kolei pod zarzadem państwowym będących, a mia­
nowicie zaprowadzone zostaną szczegółowe postanowienia, dotyczące 
przewozu przesyłek pospiesznych i zwyczajnych, jako dodatek Ylty do 
II części taryfy z dnia Igo lipca 1883 na liniach:

Sternberg-Wichstadl-Lichtenau, Hohenstadt-Zóptau, Oświęcim-Pod- 
górze, Tarnów-Leluchow (granica węgierska), Grybów-Zagórz, Chyrów- 
Stryj, Drohobycz-Borysław, Lwów-Stryj-Stanisławów, Dolina-Wygoda 
i Zagórz transit Chyrów transit (Pćage).

Równocześnie, t. j. z dniem Igo listopada 1884 zniesione zostają 
następujące taryfy i postanowienia:

1) Taryfa lokalna dla przewozu towarów (wraz z dodatkami) waż­
na od Igo lutego 1881 na c. k. kolejach Dniestrzańskiej, Arcyksięcia 
Albrechta i na Tarnowsko-Leluchowskiej.

2) Tymczasowe taryfy lokalne dla przewozu towarów na c. k. ko­
lejach państwowych : Oświęcim-Podgórze i Grybów-Zagórz, ważne od 
dnia otwarcia ruchu na tychże, t. j. od Igo a względnie od 20go 
sierpnia 1884.

3) Wyjątkowe postanowienia dotyczące przewozu kamienia łama­
nego, brakowego, wapiennego, gipsowego (niepalonego) budulcowego, 
żwiru, piasku i cegły, ogłoszone przez c. k. uprzyw. kolej Arcyksię­
cia Albrechta datto Lwów 31 maja 1878 1. 4301.

4) Ogólne taryfy lokalne c. k. uprzyw. morawsko-granicznej kolei 
(wraz z dodatkami) ważne od Igo października 1876.

Na liniach:
Zwardoń (granica) Żywiec-Skawina, Sucha-Nowy Sącz, Zagorzany- 

Gorlice, Stanisławów-Husiatyn, Stanisławów i Ohryplin transit.
Wejdą w życie powyższe postanowienia z dniem otwarcia ruchu. 

W iedeń, w październiku 1884.

G. k. Generalna Dyrekcya 
austryackich kolei państwowych.
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^ow o urządzony handel

Płócien i Bielizny
JANA RIEDLA

w e  L w o w i e ,
os
co
-a

poleca najtaniej własnego wyrobu

Koszule salonowe
po złr. 1.40, 1.50, 1.85, 2, 2 .2 -, 2V0, 

2.80 i 3 złr.

KALESONY
po zł. 1.-.5, 1.45, 1 .8 ;>, 2 i 2.10 złr.

tuzin po zł. 2.40 i 2.80. 
M a n k i e t y  tuzin po złr. 4 i 4.80. 
C h u s t k i  płócienne tuzin po złr. 2 .4 0 .

K  K A  W  A  T Y
Prawdziwe saskie.

'Skarpetki, Pończochy
I j>  dla pań, panów i dzieci.
I ^ r t a n i k i  bawełniane i wełniane 

Na żądanie szczegółowe cenniki.

CHOROBY ZARAŹLIWL .
a« '0(lawuo lub zadawnione, skrofuły, choroby skórne (lisz- 
J > Wyrzuty, strupy, trąd) i inne cierpienia naskórue, | 
Powodowane zanieczyszczeniem i zepsiK-iom krwi.Wrzody, I 

“riJ0Zoly, reumatyzm, rany, wrzody w ustach i w gardle! i 
®®'brzIaien}aj narośle na kości, strum, niemoc i drugorzędne i 

kzociorządne peryody syfilisu nabytego lub dziedzicznego. * 
Leczenie niezawodne i radykalne ehonib najbardziej j 

‘ ^ a ł y e b  j najuporczywEzych, nieustepującyeh jo - ’ ' 
*tPą metodą lekarską, leczą się przez użycie.*

me p? T owprzea
^ mr iai pr inione przcs rxąd fran™*K.

2 *  o o n  ’ vłZwan  w Paryskich.

S i r r

nnnnnnnnmunnmnn
*  ŚciereczM jg

do prochu, szkła i porcelany, z płótna J g  
S  galicyjskiego. Tuzin zł. 2.40, cienkie 
w  g gQj z kolorowemi brzegami tuzin zł. S  

S.40 i złr- 4, z kolorowemi 
X  brzegami i napisami do szkła, do por­

celany, tuzin złr. 5.40.
JEDWABNE SZARE DO PROCHU, 

tuzin złr. 2.16 i 3.96. 
M A G Ł O W N 1 K I  po 70 i 80 ct. 
S I K A W K I  szare płócienne po złr.
2 drelichowe w pasy kolorowe po złr.

2 40, 2.70, 2.80, 3 i 3.50, poleca
H a g h z y n

8

X
X
X

X
X

Jana Hofta
I n iw o  z d r o w ia  

z e k s t r a k tu  s ło
dow ego

eona flaszki 65 ct.

Ja n a  JEEoffa
skoncentrowany ex- 
t r a k t  s ło d o w y

1 flakon 1 złr. 12 ct.; 
mniejszy tiakon 10 et.

cu -
isk ie rk i płerslo- 
l we / godowego

prawdziwe tylko w nie­
bieskich t0,r,eb.kTn „(P° 60. 30. 15 i 1Q ct-

mocniej podkopane ,l]KTl1

^ i . P ^ e b o d . i d o n o i ^ o ^
a /  W"V '' 8J> RUE BŁ RIV0LI, w Paryiu.

Mikolaschaa w ^ F r ^  W? Lwowie w aPteee P-
skieg0 h?Jł,i ■ „ T°.wie w aPtekach pp. Trauczyó-
apteka eh Pp dV W Wars.zawi,ełQwflach r v  * Tl1- Heinricha, Bareza e tc .iw sk ła -  
z o w s Je io le  ; a łe  w aptecznych Pp. Henr. W elta, Mro- 

t A- (4406 20—30)

St. Markiewicz
" b  LWOWIE, w rynku 1. 42.

poleca i rozsyła poczta franko.

J j r  ,m w w  m
w woreczkach 5 kilowych, po

M i o  żółta, pospolita .  ........................złr.
S a n t o s  żółta, czyste zdrowe ziarna . „ 
^ O l o n i b a  żółta, duże ziarna . . .  „ 
" O i n i u i f o  blada, dobra w smaku . . „
J * o r t o r i k o  zielona, wcale dobra . . „
® a l a b a r  perłowa „ „ . . . „
Ł a g u o y r a  zielona dobra i aromatyczna ,
I f c u b a  ciemno zielona mocno aromatyczna „ 
C c y l o n  plantacyjna drobniejsza . . .  „

» „ grubsza szlachetna „ J
Jam ajk a ńelona szlachetna aromatyczna

grube ziarno. n 1
J a w a  biała, aromatyczna słaba „ 1

r złotawa n „
Moka arabska silna aromatyczna . . „
P e r ł o w a  C e y l o n  szlachetna w smaku „ 
Henado brunatna najszlachetniejsza „
8 1 . J a g o  d i  C u b a  zielona n a jsz la ch e t.^  J

Ine personne connaissant en perfe 
etion le frangais, la mnsiąue, le 
dessin pouvant enseigner les objets 
scholastiques, mais seulement en 

ngais desire se placer c ° m  m  e In  s 11- 

rice. Rynek, Nr. 26 chez JAROSZ

J a n a  H o ffa  s ł o -8 
d o w a  c z e k o la d a ^  

z d ro w ia
J/a kilo I. 2 zł. 40 c t j  

II. 1 zł. 60 ct.,
'L  kl. I. 1 zł. 30 et.,1 

II. 90 et.

Wyleczenie
z osłabienia piersi, cier­
pień organów respiracyj- 
nych, chorób trawiących 

|i pozostałego^rozwoju etc.
Jana Kolta

I wynalazcy słodowych, preparatów e ..k . nad- I w orn ego  dostawcy wielu panujących w Eu­
ropie ete. ete.

Wiedeń, I. Graben, Brftnuer- 
& gtrasse nr. 8,

W . P . N iżej podpisany Antoni S igl, 
prz y o. k. w y ż sz y m  sądzie krajow ym  
w Graou, jest już od d w ó ch  Ist ch o­
ry na p ie rs i W szech stro n n ie  zalecano  
mi sław ne Jana Hoffa piwo zdrow ia z 
ekstraktu słodow ego, zrob iłem  próbę 9 
flaszkam i i znajduję że  to mi bardzo  
d o b rze  czyn i, dlatego proszę  o dalszą
przesyłkę. z szacunkiem ,

A n t o n i  S i g l ,  Grac, Mchlplatz 7.
Grac (Styrya) W. P. Z polecenia 

pani hrab. Zichy uro. hrab. Stubenberg  
która od d łuższego czasu Pański Jana 
Hoffa ekstrakt z słodu z dobrym skut­
kiem dla je j zdrow ia  używa, upraszam  
o skrzynkę z 50 flaszkami Jana Hoffa 
piwa zdrow ia z ekstraktu słodowego za 
pobraniem gotówki.
Jerzy M ascher, plac Franciszka.

Lekarskie uznanie lecznicze
Dublin (Irlandya) Jana Hofta 

piwo zdrowia z ekstraktu słodo­
wego sam używałem i przepisuje 
je, uważam je jako bardzo war­
tościowy trunek, który w wypad­
kach pozostałego rozwoju, osła- 
Moniu piersi, atfekcyach organów 
respiracyjnych nadzwyczaj wzma- 

1 cui&Jąco działa.
Hr. P. C. Srnyly.

S k ł a d y  w  G a l i c y i  : Lwów Z. fiuker,
, J. Bei ser, P. Mikolasch, H. Blumenfeld apt. 

Karol Bałłabąn, K Krzyżanowski, J Piepep, 
/* . Kochanowski, apt. K. Klimowi-z; Biała  
E. Kcler, A. Blumenthal; apt. ; Bochnia J. 
Michnik; Borszczów M. N iem czew ski, apt ; 
Brody wszyscy aptekarze; Brzeżany J. Durst, 
a pt,.; Buczaez Kerzel & Jeżew ski; Czortków 
L. Ńoss, apt,.; Dolina Traunfelluer, a p t;  
Drohobycz J. Aichmiiller, apt.; Gorlice J- 
Birn; Gródek A. Lippus, Grzymałów J. 
Goldberg: Husiatyn C. Piekarski, apt.; Ja-

I rosław liohm, Wjsłocki, apt.; S. Ellenoeic,. 
Jasło K. W iszniewski, Jan Janiger. Kraków 
J. Trauezyński, Redyk, apt. Kołomyja bido- 
rowiez, Stenzl, apt.; Kossów St. af
Kryst.ynopol F. Ormczowski, apt. Monast - 
rżyska L. Żarski apt.; Nowy Sącz ł m p eJL 
Jakubowski apt * J. Grossbard; Podgórze J. 
Skakalski, apt.; Podhajce Karzikiewiez apt.
Podwołoczyska G. Morawetz; Przemysł • 
Krug, J. Maszewski, L. Nahlik? aPhvonp.p
szów Karpiński, apt. S c h a i t t e r ,  E. G. Neuge
bauer, J. Blumenberg, Sambor Alekstewiez 
a p t.; M a re sc h , apt.; Sanok R y m c z a r s k i .  Soka  
J. Wysoczański, apt.; Stan isław ów  J. Ma­
cu ra , A .  S idorow icz, a p t.; T a rn op ol r  . Ja^ . ‘  

i ro g ie w ic z , I I . K ah an e , apt.; T a rn ów  v y .
Miiidner et C ; Z a le sz cz y k i St. Szyinonowicz,

I a p t.; Z ło czó w  J ó z ef G old ; C zeruiow ee L e o n  
Bełdowicz, Erben J. G olich ow sk i, Krzyżano­
wski .  apt. Ig n . Sclinirch , A. Bayer.

6 0  w ysok ich  odszczególn ieu ,

St JURKIEWICZA 8
5 ^  w e  L w o w ie ,  plac Maryacki 1. 10.
M  (5946 6 ~ ? )  H

M M M M M M * * * * * * * * * *

Założono 1847 w Wiedniu i Budapeszcie 
od 1861.

Wina lecznicze
dla chorych i rekonwalescentów 

A P T E K I

Jul. Nahlika
w e  L w o w i e ,  u l .  H a l i c k a  1. 5 .

W  i u o  H i s z p a ń s k i e  M a l a g a  z żelazem, 
z chiną, z cliiną i żelazem, z pepsyną, z 
rumbar-barum. Cena flaszki 1L litr 1 zł 

50 ct. /s

W i n o  w ę g i e r s k i e  „ T o k a “. Cena 
flaszki 7s litr. 2 złr. , a/s litr. 4 złr.

W i n o  H i s z p a ń s k i e  K r y  M a d e i r a ,
Cena flaszki 1L litr. złr. 1 75 2/ utr 
zł 3. 50. * /3 ’

W i n o  h i s z p a ń s k i e  „ M a la g a “. Cena 
flaszki Vg litr, złr. 1.25, 2/a litr, zł. 2.50.

Koniak najlepszy stary. Cena flaszki
V8 litr. złr. 2.50.
Oprócz tego utrzymuje na składzie wszel­

kiego rodzaju wypróbowane środki specyficzne, 
krajowe i zagraniczne, jakoteż przyrządy i przy- 
bory chirurgiczne i opatrunkowe.

Zamówienia z prowincyi załatwia się od­
wrotną pocztą. (3783 4 —?

A n to n i H a lsk i
handel żelazny, plac H alicki 

1. 1 we Lwowie, poleca
swoj największy wybór [6663 13—-14]

wieńców groM  Uszami
po cenach bardzo przystępnych.

Z blaszanemi kwiatami od 1.40 do 6 złr.
Z porcelanowemi kwiatami od 3.30 do 8 złr.

Scjtevrctctiticti:itnnavi?d)c S fa u !. (6894)

$ 0ttnerftag Hen 22  WuUcmbcr 1884 um 61/2 Ufjr 5lbenb§ finbet im 93an!^ 
gebaube, S6 tCltr gteiuttg 9łr . 2 , 2 . ©to<f, eine

auf;erovbent(id)e Sii3ung ber ©enerakerfammlung
ber

Oesterreichiseh-iBngarischen Bank
ftatt. bcv :
3(ntvftg <Betteva[ratQe§. hetreffetth: urn ® rn e u e rn n g

© (in f? ^ v iU ilc o iu m §  oemiife 3 lvttfe l 1 0 5  hev S a n lf t a t u t e n .
5In btefer a u B e r o r b e n t f i c b e n  @t|ung ber ©eneraloerfammlmtg fdnnen ge= 

mag Hrtifel 14 ber 93anfftatuten*) n u r j e u e  Ś f Ct i o n ń c e  tgeilrtegmen, toefcge aucg an 
ber im gebruar l  S- abgefjaftenen VI. reaelmagtgeit Sagveśfi|ung ber ©eneralderfammlung 
tgeil^unegmen berecgtigt maren

Sene 2«ifgtteber ber ©eneraberfammlung, tnelcge feit ber regelmdgigen Sagreź* 
fi^ung tgre ?Iftien begoben gaben, merben biermtt eingelaben, biefetben begufg St^eilnagme 
an ber augcrorbentltdjen © igung ber ©nteralocrfammfung jum  9łaĄtneife igre§ fortbauern- 
ben TOienbeft^eS b t§  f p a t e f t e n g  19 gf f ooember  1884 bei ber §auptanftaU  ber SBanf 
in SSten ober tn 23ubapeft ober bet bem betreffenben g ilta le  ber 93anf neuerftĄ ju  §irtter= 
(egett.

^)te © intrit^fartert merben beit SJłitgliebern ber augerorbentlid^en ©enerafner^ 
fammfung reĄtjeitig jjugcfenbct tuerbett

m t n ,  am 25. Cftober 1884.

Oesterreichisch-nngarische Bank.
A. M o s e r  

©ouńenieur.
T e n e n b a u m  

©enercitratlj.

ber ©tatuten ber De[terreichifóh ungarifcfjen ^Bant: ben ©enerafoeifammlungen
Dejterreiditfcb-uitgartfdjen $8anf fóitnen nur ófterreidjijcfie unb nngarifc^c ©taatóangehó 
tfjednebmen.

M e  jene iJlftiondre, raelebe im Słodember bor ber regelmafligen ^ahregfi^ung ber 
©eneralberiamlunn bttrdb §interregung ober 2*inculirung ben S3efię bon ótoauóifl mtf i^ren 
Panien lautenbcn, bor bem bc§fetben baflrten Slftten naęhtoeifen, finb, fo=
meit ibncn bie 58eftimmungert be  ̂ 2trti!efó 15 nidbt ęutgegenjejen, fur bte Jauer beS mit 
iener 4afire3ftfeuna beginttenbeu jam ^ujammentrttte ber nachftjdhngen regel-
mSfiiam 'S S w ber Gfeneraloctfammlung. _mnhtgeu ^ajre p g  g @^ ungen ber ©cnernlberiammlung fónneu nur jene
WitcIipW  tbpilłiehutcn tuelĄc aurf) an ber regelmafjigeit S^reSfifcttnfl thei^uuetjmen bê  

i f f S e t a e  fofeme beren «ltten nidjt bincutirt finb, Ujren fortbauernben 
M icnbeh^ burĄ neuerlidje $inłerfegitiifl berfelbeu adjt Sage bor HMjnftung ber aufjer-

A rtik e l if» ^ iS ^ b c r 'f ? c ! & t e  an ber ©eueraiuerfatitnduitg ift rtuSgef^Ioffeii:
A it ik c l  15 bei sj^genuffe ber DArgerrid^cu dicd)tc ftefy, iiisDc|onbere and) ©erjentge,

fiber bejfen WrntŚge” ba§ Sfonftt;3berfar}rcit croffuet luorbcn tft, 6t» jur »eenbt»

1 . H9 MUi , bŚ i Deełei;ner ftrafgeridjtfldjen ^erur^eiluiig iu fetnen biirgerlicfjen, potitif^en 
; o b e r  e f i S c ^ c lt befdjrdnft tft, folauge btefe 58ejrf;ranfung anbauert. _

4 4-1 . *0 S. skitalieb ber ©eueralbenamhtng faun nur tu etgeucr $er|on unb
Artikel 18 ber ©Łatutut. . ŷebej crfd&eineit unb Ijat bei !i8cra^ungen unb ©ntjĄeibun^

...,-A*cxcn au beu )8crł)anbluitgcit tfjetfitełjmen tuurbc,

A rtik e l 14 ber ©tatuteu

L  e o n h a r d t  
©enernfóefrater.

ber
©taatóangehbrige

Artikel 19

L . 568.
Ogłoszenie

C. k. upw  galicyjski akcyjny

B A N K  H IP O T E C Z N Y
we Lwowie

podaje do powszechnej wiadomości, że zapadłe z dniem BI 
sierpnia 1884 roku a nieprolongowane i niewykupione zastawy 

w kasie  zaliczkow ej, m ia n o w ic ie :

papiery wartościowe, klejnoty, drogie kamienie, perły, korale,
złoto, srebro itd.

w  dniach 2go i  3 go grudnia  1884: o godzinie pół 
do lOtej p rzed  po łudn iem  wobec e. k. Notaryusza przez publicz­
ną licytaeyę najwięcej ofiarującemu za gotowiznę sprzedane będą.

Licytaoya odbędzie się w lokalnościach gmachu Banku hipo­
tecznego pod Nr. 15 plac Halinki, (w lokalu na ten cel urządzo­

nym w podwórzu na lewo).
Uwaga. Tylko do dnia popraedzaj^ego lieytaeyę mo2ą być przeznaczone do sprzedaży 

zastawy wykupione lub odnośne zaliczki prolongowane. '

L w ó w , dnia 29 październ ka 1884.
(6 ś69 1 - 8 )

I I ® .  ® i ® i ' i S Ł ® S S
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S Ł O W N Y  S K Ł A D  D L A  S A L I C Y 1

  . .  P i  M l i i i '  S k i p
W e  L w o w i e ,  M i l e s  f r y  f o u n a l s k a

j t  c i K ń n ę i *  sę-ga Tgjr*' ••śt* « r *  'T& «  . “S§ 'M x- ■£&<mm ■

poleca dla kościołów i cerkwi:
m . J & K  P U Ł  M *L  U
szklanne gładkie, para 45 cent. — szklanne rznięte, para 1 zł. i wyżej.

(TACKI pod ampułki kryszatlowe sztuka 90 et

i siwi m a !
Niniejszem mam zaszczyt donieść Sza­

nownej Publiczności, że zaprowadziłem w mej 
. restauraeyi „objad warszawski'1, złożony 

z trzech potraw, t. j. rosołu lub zupy, nuę- 
I sa lub pieczeni i leguminy za 40 ct., a oraz 

kolaeye mięsue (do wyboru kilka pieczy- 
1 stych) & 20 ct. W  abonamencie kosztuje 30 

biletów na obiad 10 złr., zaś na kolacyę a 
} złr. 50 ct., zaś obiady wedle karty za 50 ct. 

miesięczn-ie 12 złr. Ceny potraw znacznie 
zniżone, abonament do domu na tych samych 
warunkach. — Oraz polecam wyborne piwa, 
wina, wódki, miód i herbatę.

Bilety obiadowe il 4 0  c t .  są 
też ważne na kolacyę zamiast gotówki. — 

W nadziei lic-znych odwiedzin, pozostaję 
z szacunkiem [6964 1-15]

Szymon Fedorowicz
ulica Dominikańska 1. 2.

W  rJ T
do okien i drzwi, biały i bron- 
zowy, w najlepszym pokoście

p o le e a jtą , (69313.?)

Hubner i Hanke
we Lwowie.

GARNITURY, począwszy od 13 złr. 50 cnt.

OO

<D

BANK ROLNICZY
w e  L W O W I E

ul. K arola L u dw ika  L 1
sprzedaje po cenach targowych od 

100 kio. począwszy
kartofle stołow e, 
owies obroczny.

  [6966 1— 6]

znajdzie umieszczenie
w handlu płócien i bielizny

JAHA MEBLA
owie.

[6970 1 - 3 ]

H a n d e l  
Karola Bałłabana

we Lwowie,
poleca

pod nazwiskiem
we Lwowie polecaną
1 kio. takiej kawy 1 złr. 50 ct. 
na prowincyi 43/4 kio. 7 złr. 20 ct. 
do każdej stacyi pocztowej w kraju,

Pod nazwiskiem „Siriu3zu sprzedawa­
na kawa nie potrzebuje 9cio letniego pobytu 
w Ameryce, ani protekcji osobliwszej taniości 
dla publiczności, jest to gatunek kawy, który 
u mnie bez wszelkiej protekcyi o 10 centów 
taniej kosztuje.

Ostrzeżenie przed naśladowaniem firmy 
S 1 R IU S Z  jest bez podstawy, ponieważ firma 
tworzy imię i nazwisko. (6760 4 ?)

3(5527 lg -

1 zł. 50 ct 
1 » 60 „
\ „ 80 „

Winogrona dojrzałe i słodkie
P i g w y .........................................
Orzechy tegoroczne . . .

wysyła w koszach 5 klgr. opakowane i 
franco do każdej stacyi pocztowej

Ed> R it t in g c r
właściciel winnic, W e m h e t z  (Południowe 

Węgry).

Handel KORALI
ilia Tamami

przy ulicy Boraluickiej 1. 4

wysprzedaje
z powodu zw inięcia handlu K O R A L E  
sznurkowe i b iżuterye koralowe po

»m aTi AAttOAn
uw e i ui^uterye Kuraiuwu p

k on / yćh  stałyoh cenach.
r /3 r. ( i  i[6 59 9 26]II !■■■! I I—II II I ..

_ J1UU
w sz e lk ich  o w a d ó w  

p««l gwaraucyą skntccznośel.

T O E O L I H ,
jedyny^ środek do wytępienia pluskw, moli, 
pcheł i wszów. Przeciw pluskwom w łóżkach, 
molom w futrach, w sukniach i meblach śro­
dek niedośeignięty, który nie robi plam. Za­
pach przyjemny. Flakon 50 ct.

B 1 A I T O L Y T H ,
jedyny środek do wytępienia szwabów, russów, 
chrząszczy, mrówek etc., niedośeignięty dotąd 
w skutkach. Puszka 50 ct. Patent, rozpylacz 
50 ct. Niżej 1 złr. nie przesyła się towaru. — 
Nabyć można w wielu aptekach i handlach.
Główny skład (6443 7 _ 8)

JE U  M C  jS E jZ a B '^
w  Rt-tz, (Dolna Austrya).

Od i-
c h u s tk i  w łó c z k o w e  w wielkim wyborze, jak 

również k a m iz e lk i  i  s p ó d n ic e ;

dla dzieci kompletne ubrania
POLECA HANDEL

F . Enauera i S yn a
pod

złotym Lwem
plac Kapitulny 

we Lwowie
Zlecenia z prowincyi uskutecznia się odwrotną pocztą franco. 

Za dobroć 1 trwałość zaręcz** się.
[6787]

Pracownia i Skład 
GOTOWYCH STJKIEI MĘSKICH
Pawła Piątkowskiego

OZ

we Lwowie, plac Halicki I. 13. <X>

Dziękując za dotychczasowe względy Szanownej P. T. Publiczności, 
polecam i nadal moją pracownię, zaopatrzoną w najnowsze i najmodniejsze 
.towary J e s i e n in ie  i z i m o w e ,  po umiarkowanych cenach. Zaopatrzyłem  
mianowicie mój magazyn w gotowe i tanie suknie męskie, tak, że można na­
być cały garnitur własnej roboty za 13 z ł'. 50 cnt. i wyżej.

03 Wykonywam oraz wszelkie zamówienia w miejscu i na prowincyi aku- 
rątnie i po umiarkowanych cenach. [65°3 5 - ? ] 03

KAMIZELKI w cenie 2 złr. 50 cnt.

P U D R  K S I Ą Ż Ę C Y
b  i  a i  y ,  r ó ż o w y  i ż ó ł t a w y .

Znakomite powodzenie i wziefcość tego pudru są najlepszym dowodem jego 
nieporównanej dobroci. — Pudr książęcy na wszystkich wystawach odnosił palmę 
pierwszeństwa, a liczne medale zasługi, jakiemi został wyszczególniony najlepiej go 
zalecają. — Pudr książęcy nie zawiera żadnych metalicznych przymieszek, jestto 
najczystsza i najdelikatniejsza mączka roślinna, przyjemnie przylega do twarzy, 
nadaje piękną naturalną białośó i jest nieocenionym środkiem do hygienicznego 
upiększenia twarzy.

Pudełko małe pudru białego 60 cnt., całe 1 złr., z łabędzikiem 1.50 cnt.
Różowy i żółty, mniejsze 70 cnt., większe 1.20 cnt. z łabędzikiem 1.60 cnt.

W O D A  P I J O Ł K O W A .
Usuwa z twarzy pryszcze, liszaje, trądziki, pierzchnienie i łuszczenie skóry 

wygładza zmarszczki, pory i dołki ospowe.
Twarz odświeża, wybiela 1 wydelikaca do tego stopnia, że jako środek toale­

to'wo hygieniczny został odszczególniony medalem zasługi na wystawie przyrodniczo 
lekarskiej w Krakowie.

—  Cena 1 złr. w. a.
MYDŁO KOSMETYCZNE,

Odznacza się nadzwyczajne .delikatnością i nader przyjemnym zapachem, łago­
dnie wpływa na naskórek  ̂ zapo hi ega nierzchnieniu rąk i bardzo d ok ładnie oczv- 
szeza skórę. U su w a  p ie g i i  zo łtobrnhatne ptam y z tw arzy- ~—  TTena 6 0  Cnt.

Nabyć można we Lwowie w fabryce perfum

J A N A  IH NATOW ICZA
przy ul. Kopernika Nr. 3. we Filii przy ul. Halickiej róg wałowej, naprzeciw 
sklepu p. Bałłabana, w Krakowie w Filii w Sukiennicach 1. 20 i we wszystkich 

renomowanych sklepach i aptekach. (180 57-?)

HOTEL
p o d  f i r m ą  J_i-A_3STO-A.

we Lwowie
t y lk o  d o  I g o  l i s t o p a d a  1 8 8 4  mieścić się będzie w kamienicy 
pod 1. 5 przy placu Maryackim, zaś od 1 listopada 1884 z o s t a n i e  
o t w a r t y  w  k a m i e n i c y  p o d  1. 8 , p r z y  u l i c y  H e t m a ń ­
s k i e j ,  naprzeciw wałów Hetmańskich, niedaleko kawiarni wiedeńskiej.

Firma ta, istniejącą we Lwowie od 45 lat, liczy i nadal na ła­
skawe względy podróżującej publiczności.

__________________________________________ [6594 6— 7]_________

Ges. król. uprzyw.

alic. akcyjny Bank hipoteczny
wydaje w e  Lw ow ie i przez Filie 

w Krakowie, ©Koralowcach 1 Tarnopola

ASYGNATY KASOWE
1 4 proccentowe płatne w 30 dni po wypowiedzeniu.

„ 60
m
M

?? n

fi
JL w ńw , 7 stycznia 1884.

(Przedruk nie będzie płacony) (63"r
D Y

Z drukarni Wł. Łozińskiego uL Czarneckiego 1. 12 dom Wernera. (Zarządca
m ^ X j c ^ o g j g i Q i » Q o c i » i  A V O i i e j \ |

Władysław J. Weber). Papier u ,  k, u ' I  -71
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